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WYCHODZI CODZIENNIE. 


Przedpłata wynosi we Lwowie rocznie 18 złr. —- pólro- 
ernie 4% złr. — kwartalnie 4 złr. 50 cnt. — miesię- 


emie 1 złr. 5O cent, 

Z nrzesyłką pocztową w Psństwie Austrjackie 
rocznie 24 złr. — półrocznie 
6 złr, -— miesięcznie 2 złr. 


przesyłką pocztową za granicę: do eałych Niemiec: 


recznie HO marek —- kwartalnie 12 marek 5 sgr. 


n.- do Frarcji, Anglii, Belgii, Włoch i Szwaj- 
tim r i: rocznie Bo franków ~ kwartalnie 20 franków. 
Y umer kosztuje 10 centów. 
ad 


al . . . 
Rękopisów redakcja nie zwraca. 


Lwów 4. marca. 


Z powodu ustanowienia katedry literatury 
polskie; w uniwersytecie warszawskim, wychodzą- 
cy w Moskwie Puskij Kuj'r pana N. P. Łani- 
na, w numerze swym 45 z dnia 16. lutego v. s. 


a . . 1 
umieszcza Ba czele następujące zdanie: 


„Zamiar rzadu zaprowadzenia pewnych ulg w 
warunkach życia Polski i zwrócenia Polakom nie- 
których z odjętych im praw, nie przestaje sfe 
objawiać w rozporządzeniach cząstkowych („od- 
dzielnych mieropiatjach*). Tak naprzykład dozwo- 
loną została niedawno nauka języka polskiego, a 
dziś wyszedł rozkaz ustanowienia w warszawskim 
uniwersytecie katedry literatury polskiej. Ulgi 
czynione Polakom. jak również zadośćuczynienie 
ich najzupełniej naturalnemu, a pod względem 
prawa słusznemu Żadaniu — nie przeniewierzać 
się narodowości swojej („nia izmieniat* t. j. nie 
zdradzać „swajej narodowosti*) — nie tylko, że 
nie osłabią, ale owszem, podniesą jeszcze więcej 
powagę (autorytiet) Rosji i wykorzeniwszy w Po 
lakach uczucia nienawiści, spowodowane dofniej, 
bardzo naturalnie, ograniczeniem wolności 
zwiąże Polskę i Rosję węzłami przyjaźni i ży- 
czliweści*. 

My też nic innego nie żądamy, jak tylko 
sprawiedliwości, czyli wyraźniej mówiąc, zastoso- 
wania onej do nas pod względem politycznych 
Ta naszych, na podstawie historycznej przeszło- 
ci. Tego Kurjer nie mówi i pojmujemy, że mó 


wić nie może, chociażby tylko ze względów cen | 


zuralnych, a ciekawi jednak bylibyśmy bardzo 
poznać, jakie to są granice „Polski*, o której mó 
wi? Ułatwiłoby to porozumienie, którego Kurjer 
w uczciwości swojej tak gorąco pragnie. 

W każdym razie należy się mu od nas 
wszełkie uznanie, i nie wahamy się otwarcie po- 
wiedzieć, że cieszymy się szczerze, patrząc, jak 
poczucie sprawiedliwości coraz więcej się krzewi 
w u sysłach zacniejszych Rossjan. 


W tymże samym duchu, leez 
tle  socjałnem, przemawia także 
Słowo, organ konstytucjonalistów 
wychodzący w Genewie. Wolnoje Słowo jest 


pismem tygodniowem, w języku rosyjskim. Ażehy 
zaś głos jego mógł być zrozumiałym w Europie, 
poezęto wydawać we francnzkim języku „Bułłetin*, 
również tygodniowy, w którym czytelnik znajduje 
krótkie streszczenie wszystkich artykułów odpo- 
wiedniego numeru. Na wstępie „biuletynu* 
mieszcza takie wyznanie wiary: 


„Głównem zadaniem Woln'gn_ Słowa jest |kucyj tego rodzaju. — Składa się ono z dwóch 


dopomożenie ruchowi narodów w Rossji w wy- 
zwoleniu się ich z pod teraźniejszych porządków 
polityczno-społecznych, ptnujących w tem pań- 
stwie. Zdaniem naszem jest, że jak na dzisiaj, 
główna rzecza dla narodów wspomnianych, stano- 
wi zaprowadzenie wolności polityeznej, 
która da się osiągnąć za pomocą organizacji na 
szeroką skalę ruchn socjalnego, dokonywanego 
otwarcie („Cette liberté peut etre acquise par 
J'organisation du mouvement social ouvert et 
large") — zagwarantowanie zaś tej wolności po- 
winno się odbyć za pomocą instytucyj nadających : 
nietykalność i wolność osob 


12 złr. — kwartalnie 


na | Uwagi nad Sprawozdaniem Komisji w spra 
Wolnoje | wie reformy szkół srednich, powołanej przez 
rosyjskich, | Akademję umiejętności w Krakowie do za 


Zza- |wozdania, winniśmy podnieść jedną jego właści- 


y, ujętej w szczupłe ramy. Dołączanie alegatów i 


We Lwowie, Niedziela dnia 5. Marca 1882. 


NĄ: 


jęłyby się wtedy załatwieniem kwestyj socjalnych, 
któremi się zajmuje „kronika ruchu robotnicze- 
go“, zamieszczona w każdym numerze Wolnego 
Słowa*. 

„Woln» Słow» uważa interesa narodów, 
wchodzących w sklad państwa rosyjskiego, jako 
ściśle złączone z interesami sąsiednich narodów 
pokrewnych w Europie zachodniej: Litwinów i 
Polaków w Prusji, Słowian i Rumunów w Austrji, 
wraz z rozmaitemi rasami półwyspu Bałkańskiego, 
i dla tego to sadzi za rzecz niezbędną zajmować 
się życiem wszystkich tych narodów, a to w celu 
bronienia ich wolności i autonomiji.* 

Dułoby się o tem dużo powiedzieć, leez po- 
przestajemy na podniesieniu, że wyznanie wiary 
konstytucjonalistów rosyjskich, żąda wyraźnie przy 
znania naprzód praw narodowych, a potem do 
piero zaleca rozstrzygnięcie kwestyj społecznych, 
i to mie inaczej, jak zostawiając one „aux insti- 
tions provinciales autonomes.* Jest to krok na- 
przód, wbrew przeciwny tak zwanym „nibilistom.* 
narzucającym z góry naukę swa, graniezącą nieraz 
z utopiami. 

Jakkotwiek bądź. widzimy z dniem każdym, 
że coraz więcej uczciwych *głosów daje się słyszeć 
ze strony rosyjskiej. 

Nie odpowiadają one wprawdzie w npetao- 
iści słusznym naszym prawom, lecz z drugiej 
strony nie należy ich ani lekceważyć, ani zbywać 
szyderstwem, w  jakiejbądź formie pojawiłyby 
się one, chociażby w formie onegdajszego toast 
generała Skobielewa, jeśli tylko prawda, ża wni 
toast taki, jak donoszą do Czatu. 

Jesteśmy zdania, Że można i należy stać 
twardo przy prawach naszych, a jednocześnie od- 
dać słuszność, chociażby najzaciętszym wrogom. 
Przyszłość nasza, bynajmniej nie ucierpi na tem. 


Reforma szkół średnich. 


łatwienia przekazanego jej przez Wysoki 
Sejm wniosku., 
(Cigg dalszy.) 


II. 
Zanim przejdziemy do dalszego rozbioru spra 


wość, wyróżniającą je wybitnie od innych publi- 


części: z referatu ogólnego i z alegatów, opraco- 
wanych przez poszczególnych referentów. Uchwałą 
pełnej komisji jest tylko referat ogólny, oraz te 
szerzej rozwinięte punkta w referatach szczegól- 
nych, które referatem ogólnym wyraźnie przyjęte 
i wskazane zostały. Umieszczanie referatów szcze 
gólnych obok uchwał, przyjętych w pełnej komi 
sji, dosyć częste jest w pracach tego rodzaju; re- 
feraty szczegółowe uzasadniają dokładnie to, co 
uchwała streszczą w kilku słowach,  wyłuszezają 
pogląd referenta, lub podają historyczny przebieg 
sprawy, słowem, tworzyć mają ilustrację Całości, 


plemion („groupes*) i narodów, a dalej wtedy także jest pożądane, jeżeli służyć mają do 
autonomję gminom, gnbernjom („aux uzasadnienia wotów mniejszości, które w pełnej 
departements“), i prowincjom, a wszystko uchwale się nie utrzymały, albo jeżeli zawierają 
to nwieńczone reprezentacją deputo-|tak zwane voiwm sepurałum, podane przez człon- 
wanych od wszystkich części pań-|ka, który nie przekonany wywodami i uchwałą 


stwa. Prowincjonalne autonomiczne urzęda za- ' 


Z teki aktora prowincjonalnego 
n. 
Niefortanni opersoja pana Artura. 


(Ciąg dalszy.) 


Kiedy na ciche „Proszę! wszedłem do po- 
koju stałem wprost naprzeciw mojej sąsiadki. — 
Hrabina zrazu nie spoglądnęła nawet na mnie i 

lko w milczeniu wskazała mi krzesło tuż obok 
Biebie. — Posłuszny niememu rozkuzowi, usiadłem 
milczący. 

Hrabina spojrzała na mnie, lecz zetknąwszy 
się z mojem wejrzeniem, szybko spuściła oczy i 
milczenie trwało dalej. 

— Pani hrabina wezwała mnie do siebie...— 
przerwałem wreszcie po dłuższem wahaniu, — 
otóż jestem! 

Sąsiadka podniosła zwolna pochyloną głowę 
i spoczęła swemi cudnemi oczyma na mojej twarzy. 

— Masz pan siostrę? — zapytała, a z piersi 
wyrwało się długie tłumione westchnienie. 

— Mam, pani! n A 

— (zy stanąłbyś pan w obronie tej siostry, 
gdyby zagrażało jej nieszczęście lub hańba ? 

— Bez wahania! 

— Podaj mi pan rękę! 

Wysunąłem mechanicznie lecz nieśmiało rękę. 
Hrabina szybko chwyciła ją oburącz i wybuchnęła 
głośnym płaczem. Jakiś żal dziwny ścisnął mi 
saroe i po mvich policzkach zsunęły się dwie grube 
łzy. Schyliłem się i bezwiednie okryłem jej rękę 
pocałunkami, błagując, żeby się uspokoiła i zupa 
nowała nad sobą. 

— Masz pan słuszność! — wyrzekła ociera 
jąc łzy, — me pora na żal i poddawanie Się 
rozpaczy. . 

Ce pan o mnie myślisz? — nie pytam, żeby 
cię nie zmusić do kłamstwa, ale przysięgam panu 
ha co mam najdroższego, że pozory mnie bardziej 
potępiają, nid sama rzeczywistość, 


większości, pragnie zastrzedz tym sposobem swe 


mam * 


— Słowa to zbyteczne! — odpowiedziałem 


stanowisko, lub zwrócić uwagę na odmienne swe 
zapatrywania. 

Inny wszelako jest stosunek alegatów do ogól- 
nego referatu w niniejszem sprawozdaniu. Umie- 
szezoue są one bez żadnych zmian w formie pier- 


R 


KORESPONDENCJE. 


Kraków 3. marca. 
(W sprawia regulacji rzek.) 


(2) Przed kilku dniami odbyło się w Ja- 


wotnej, w jakiej je każdy przedłożył referent. Gdy | worzniu posiedzenie komisji międzynarodowej po- 


zaś w całej komisji zapadły uchwały, 
bardzo różniace się od wniosków referentów, nie 
panuje pomiędzy częścią pierwszą a druga spra- 
wozdania żadna zgoda i łączność; owszem zacho- 
dzą pomiędzy niemi częstokroć dosyć rażące sprze- 
ezności, wśród których czytelnik staje nieporadny. 


ezęstokroć | słanej w celu ułożenia regulaminu policji rzecznej 


na Przemszy tworzącej w pewnej części biegu 
swego granicę między Austrja a Prusami. Ze stro- 
ny austrjackiej wzięli w tem udział komisarz po- 
wiatowy z Chrzanowa, p. Śliwiński, starszy inży- 
nier budownictwa rządowego p. Matula, starszy 


nie wiedząc bynajmniej, eo skłoniło komisję do | komisarz skarbowy p. Menszyk, delegat Izby ban- 


powzięcia odmiennej uchwały i nie umiejąc sobie 
zdać sprawy, jakby wyglądał referat poszezególny, 
gdyby go chciano zastósować do zdania większo- 
ści komisji i jakby referent w ramach przez ko- 
misję uchwalonych, przedmiot swój rozdzielił , ja- 
kąby się posługiwał metodą. Następstwem zaś ta- 
kiego układu jest brak jedności, która w dziele, 
wychowaniu poświęeonem, jest tem potrzebniejsza, 
że bez niej żadna reforma racjonalnie przeprowa- 
dzić się nie da. Nadto drugi jeszcze ważny wzgląd 
przemawia przeciw układowi sprawozdania. Nie 
szystko, co w zasadzie jest dobrem i trafnem, 
kazuje się takiem w zastósowaniu. Dlatego też 
| wieść ułożonego programu nauki wtedy dopiero 
ię uwidoczni, jeżeli dołączony do niej rozkład 

szczególnych przedmiotów, czyli tak zwane in- 
trukcje, dobitnie nie wykażą, Że wykonanie pro- 
gramu jest w najdrobniejszych szczegółach możli- 
we, a nawet pożądane. Niezgodność jednego i 
drugich nasuwa mimowoli pewne obawy i wątpli- 
wości, które czytelnika niokorzystnie dla całego 
dzieła usposobić muszą. Bo jakżeż mógłby wynieść 
z całości korzystne wrażenie, skoro przed jego 
oczyma nie roztacza się dzieło jednolite, lecz ra 
czej obraz mgławy dwóch oddzielnych szkół, z któ- 
rych jednej, naszkicowanej tylko w głównych za- 
rysach, brakuje wykończenia szezegółów, w dru- 
giej zaś części składowe opracowane są wprawdzie 
nieraz misternie i amiejętnie, ale zbywa im orga- 
nieznego połączenia, zbywa tego, co nazywamy 
jednością pomysłu. A gdyby ktoś zapragnął owe 
obce części połączyć w całość harmonijną, musiał- 
by w jednej i drugiej tyle zmian przedsięwziąć, 
że w skutek tego utworzyłaby się nowa zupełnie, 
trzecia z rzędu szkoła. 


Powyższe wszelako uwagi nie dążą wcale do 
zmniejszenia wartości zawartych w sprawozdaniu 
rozpraw pedagogicznych i dydaktycznych, które, 
jak sama komisja zapewnia, „mnóstwo najcenniej- 
szych uwag mieszczą*. Wzbogacą one niezawo- 
dnie naszą ubogą literaturę szkolną niejednem 
trafnem zapatrywaniem, dostarczą nauczycielom 
cennych wskazówek nauczania, rozprószą pewne 
zakorzenione uprzedzenia i przesądy; wszelako 
z powodów powyżej wyłuszczonych tylko w małej 
części utorować mogą drogę do jednolitej reformy 
na podstawie elaboratu komisji. łlatego też i 
w następnych uwagach nie widzimy potrzeby ob- 
szerniej nini się zajmować; nuwydatnimy w nich 
przeważnie tylko te części, które referat ogólny 
wskazuje jako uchwałę ogólną. W tym ostatnim 
wypadku jednak, domagnć się będziemy koniecz 
nie, aby owe części pozostawały w zupełnej zgo- 
dności z uchwałami komisji, i to nietylko eo do 
ogólnych zasad, lecz takża eo do szczegółów i 
drobiazgów. Zadanie takie, jak sądzimy, nie jest 
wygórowane, jeżeli ma się przed sobą pracę, pod- 
jęt z ramienia Akademii umiejętności. 


(Ciąg dalszy nastąpi.) 


jg" r 


|—— 


dlowej w Krakowie dr. Leo, i jako interesent pry- 
watny przedsiębierca żeglugi rzecznej p. Przewor- 
ski, ze strony zaś pruskiej delegowano landratów 
obwodu katowickiego i pszczyńskiego pp. Grund- 
mana i Winterfelda, inspektora budownictwa pana 
Hammera itd. Przyjęto w zasadzie projekt wypra 
cowany przez starszego inżyniera p. Matulę z pe- 
wnemi modyfikacjami ułatwiającemi ruch handlo- 
wy, i na tej podstawie, po zatwierdzeniu przez 


Zauważano przy tej sposobności doniosłość, 
szybkiego uregulowania koryta Wisły, jako dal- 
szego ciągu uregulowanej Przemszy, przez co z 
jednej strony ułatwionymby był dowóz węgla do 
Krakowa z Jaworzna j kopalni szląskich, a z dru- 
giej umożebnionym wywóz naszych płodów snro- 
wych i materjałów bndowlanych do Królestwa 
Polskiego. Regulacja ta, której koszta nie przeno- 
szą 3 milionów złr. w. a., otworzyłaby nader wa- 
żną linię komunikacyjną, dotychczas mało wyzy- 
skaną i przyniosłaby krajowi pożytek znacznie 
nawet większy od projektowanych linij kolejo 
wych, które pod względem cen transportu mimo 
administracji rządowej nie zdołają wyrównać ta- 
niej komunikacji wodnej. Różnica ta tem większą 
jest w kraju eksportującym przeważnie płody su- 
rowe mające stosunkowo wielką wagę, „a jeżeli w 
krajach wyrubiających lekkie fubrykaty, staraniem 
rządu jest powiększenie sieci dróg wodnych, to w 
kraju naszym jest to niezawodnie kwestją najży- 
wotniejszą i szczególniejszej 
ności. 

Należałoby zatem, aby Koło polskie domagało 
się stanowczo zerwania z dotychczasową praktyką 
i usilnie popierało urzeczywistnienia projektu re- 
gulacji rzek galicyjskich przedłożonego w ostatnim 
roku ministerstwu spraw wewnętrznych. Projekt 
ten zaopatrzony w szczegółowe plany i kosztorysy 
obejmuje wszystkie większe rzeki galicyjskie, a 
koszta wykonania nie przenoszą 10 milionów złr. 
w. a., czyli o wiele mniej jak budowa którejkol 
wiek większej linji kolejowej. 


wymaga staran- 


Poznań 2. marca. 
(Zebrania: Towarzystwa ku wspieraniu urzydników go 
spodarczych — cent alnego Towarzystwa gospodarskie 
go — Kołek włosciańskich i Czytelni ludowych. — Zjaz 4 
przyroduik/w 1 lekarzy. Konkurs). 

(L. Z.) Prawie równocześnie ź walnemi ze“ 
braniami waszych Towarzystw, obradowały i na- 
sze Towarzystwa w Poznaniu. W niedzielę obra- 
dowali delegaci Towarzystwa ku wspieraniu urzę- 
dników gospodarczych. Ze sprawozdania Towarzy- 
stwa tego dowiadujemy się, że do związku należy 
19 filij powiatowych. Wszystkie powiaty księztwa 
mają filjalne Towarzystwa, prócz powiatu bydgo- 
skiego i wyrzyskiego, z których członkowie przy- 
łączeni zostaną do jednego z pozostałych powia* 
tów. Liczba członków wzrosła w roku ubiegłym 


pz 


„Wielce łaskawa pani! Przypadkowym spo-|a Madame Louise L. List ostatni pisany 


bo wyznaję ze wstydem, iż byłem przypadkowym |sobem zgłosił się do mnie pewien jegomość, bę- 


świadkiem prawie całej rozmowy. 

— Słyszałeś pan wszystko? — szybko do- 
rzuciła hrabina i dziwna radość błysła w jej oku. 

— Nie i wprawdzie całej rozmowy 
od początku, ale zakończenie daje mi miarę, eo my- 
śleć o reszcie i wierzaj mi pani, w głębi duszy 
cieszę się, że tak jest, a nie inaczej. 

— O dzięki! stokrotne dzięki! za te słowa 
pociechy i współczucia !— wyrzekła hrabina cisnąe 
moją rękę w swych dłoniach. — Teraz mogę się 
panu zwierzyć i błagać o radę i opiekę, Wiesz 
pan, jak się rozstałam z... z nim. Kilka dni cho- 
rowałam ciężko, 


na ulicę. Onegdaj odbieram gazetę 
starannie w krzyżową opaskę. 
— Wiem o tem! 
— Zdziwiona zrywam opaskę, a wewnątrz 


znachodzę kartkę... Kartkę od niego. W wyszu- 
kanych wyrazach prosi mnie o naznaczenie tylko 
jednej jeszcze schadzki i o odpowiedź tą samą 
drogą. Bojąc się, żeby mego milezenia nie wzięto 
za zezwolenie, odpisuję niebaczna, zaklinając go, 
że zaniechaniem tego zamiaru da mi dowód swojej 
miłości, a nazajutrz odbieram inny dziennik z li- 


dący w posiadaniu listu, który, jak zapewnia, pani 
ręką został skreślony, a którego treść panią w wy- 
sokim stopniu kompromituje. 4a wydanie tych do- 
wodów żąda on 5000 guldenów, które mają być 
w przeciągu 48 godzin wypłacone. Jeżeli to nie 
uastąpi, list znajdzie się w ręku pana hrabiego 
Racz mnie pani upoważnić bilecikiem do załatwie- 
nia tej sprawy, która nie cierpi zwłoki. Z nale- 
żytym szacunkiem Artur B.“ 


— Nikczemnik | — wyrwało mi się Z ust po 


, przeczytaniu listu. 


— Podły | Stokroć podły | — szeptała za mną 


od trzech tygodni nie wychodzę | hrabina mechanicznie, ukrywszy w dłonie twarz 
owiniętą |Zalaną łzami, a za chwilę niby budzi się ze snu, 


zerwała się z krzesła i szybkim ruchem odsuną- 
wszy szufladę biurka, wyjęła z niej pęk bankno- 
tów i zwróciła się do mnie. 

— Panie | — rzekła — niech ci się zdaje, że 
twoja siostra prosi cię o swój honor, o spokój 
swój i spokój biednego chorego męża—weź te pie- 


 |niądze, jest tam 5000 zł., zanieś je temu... i od- 


bierz list, tylko na Boga! ostrożnie, bo człowiek 
ten nową gotów popełnić nikczemność. 


— Pozwoli pani hrabina, że nie tak gorą- 


stem wewnątrz tej treści — i z temi słowy podała |czkowo wezmę się do tej sprawy. Przedewszyst- 
mi zmiętą kartkę, na której odczytalem te słowa: kiem mamy 48 godzin czasu. 


„Pani na moje prośby odpowiadasz bezwzględnem 


— Ani chwili nie cheę zwlekać !— przerwała 


nie; zapominasz, Że poświęcasz nietylko mnie, ale | mi hrabina — może się rozmyśleć i przez zemstę 
i siebie i że o tyle, o ile cię ubóstwiam, mogę|oddać hrabiemu. 


się stać groźnym. — Namiętność moja nie zna 
granic d m s] 
zemsty. — Czekam stanowczej odpowiedzi. * 

— QOdpowiedziałaś pani na tę kartkę? — za- 
pytałem 


— Odesłałam gazetę bez opaski, 
otrzymałam ten bilet... czytaj pan. 


— Tego z pewnością nie uczyni — odpowie- 


i nie cofnie się przed żadnym sposobem | działem — pan hrabia w najlepszym razie wska- 


załby mu drzwi, a zaenemu temu jegomości—- 
idzie tylko o kwotę, jaką korzystając z pierw- 
szego przerażenia może na pani wymusić. Mojem 


a wczoraj | Zdaniem, trzeba się do tego wziąć inaczej, a prze- 


dewszystkiem wybacz pani, że się eofnę do tej 


„Wielce łaskawa pani | — zacząłem czytać, nieszczęsnej chwili w alianie. 


ale przerwałem natychmiast i spojrzałem na hra- 


binę zdziwiony; pismo było inne od tego, którem ławkę, 
pisano poprzednią kartkę, Hrabina, domyślając się | coś bia 


przyczyny mego zdziwienia, kazała mi jednak czy- 
tad dalej, 


— Po odejściu pani, padłem bezsilny na 
gay nagle wzrok mój dostrzega na ziemi 
ego. Był to list, który dotąd noszę przy 
sobie. Siągnąłem w zanadrze i wydobyłem list 
napuszezony silną wonią, na którym stał adres 


do pani i udres na tej kopercie pochodzą z je- 
dnej ręki. Dotychczas szanowałem tajemnicę, ałe 
obecnie bez skrupułu rozdzieragu kopertę; może 
treść listu da się zużytkować przeciw temu panu! 

— Wstrzymaj się pan!--byłoby to niegodnie 
wdzierać się w tajemnice drugiej podobnie nie- 
szezęśliwej, którą ten nędznik dostał w swoje 
sieci | 

— Jeżeli treść listu jest tego rodzaju, że 
kompromituje kogoś trzeciego, zniszczę go po prze- 
czytaniu, a u mnie tajemnica ta zginie, jak w 
grobie! — i mówiąc to rozerwałem kopertę. — Na 
woniejącym papierze stały te wyrazy : 

Łaskawa Pani! . 

Jestem nieprzyjacielem kompromisów — 3.000 
złr. ostatnia cena za wiadome listy. Jeżeli do ju- 
tra nie zostana wymienione, będziesz je pani. 
mogła wyczytać w dziennikach wraz z podpisem 
szanownego imienia i nazwiska nieoględnie pod 
listami umieszczonego. 

Najniższy sługa 
Artur B 

— Ten człowiek zrobił sobie 
handlu tego rodzaju. 

— Cóż to za potwór! — wykrzyknęła hra- 
bina. 

— Nie inaczej !—ale ten list w naszem ręku 
staje się straszną bronią „przeciw niemu !* 

— Jakim sposobem ?— zapytała hrabina. 

— Kodeks karny nazywa to wymusze- 
niem i naznacza za podobne przekroczenie karę 
więzienia. 

Hrabina chciała mi przerwać, lecz ja bez wa- 
hania ciągnąłem dalej. 

— Na podstawie tego listu, z tą straszną 
bronią w ręku, pozwól mi pani działać. Rzecz ta 
prowadzona przezemnie niekompromituje pani. 
Owszem dle pana Artura jestem osobą nieznaną. 
Nie wie on, a nawet nie przypuszcza, żebyś się 
pani przedemną zwierzyć mogła, z tak niebez- 
pieczną tajemnicą. | 
do pani L. wpadł mi przypadkowo 
samą drogą przyjść 


rzemiosło Z 


List je 
w rękę, czyż nie mogłem tę 


Listy z pieniądzini mają być przesyłane 


odnośne rządy, ogłoszonym będzie stanowezy re- | zasadach, jak te, które u nas dotychczas założono, 
gulamin normujący żeglugę na Przemszy. bo rolnictwo potrzebuje dłuższego i tańszego kre- 


Rok XV, 


Przedpłate i ogłoszenia przyjmują we Lwowie: 


Binre Administracji „Dziennika Polskiego" przy ulicy Bykstu- 


skiej 1. 2, w domu p. Bernsteina; we Wiedniu, Mam 
bnrga, Frankfurcie n. M., Berlinie, „Lipsku, Bazylei, 
Szwajcarji i Wrocławiu pp. Haasenstein et Vogler; wc 
Wiedniu A. Oppelik R. Mosse, Retter i Spł.; w Warsza 
wie Reichman et Frendier Biurc anonsów; w Paryżu 
pułkownik Raczkowski Faubourg Poissoniere 38. — 
Ogłoszenia przyjimuje Agencja p. Adama Ciborowskiego 
Rue Clement 4 Paris. 


Ggłe'szenia prryjmuje się) za opłatą 6 centów ed miejsca 


objętości jednego wiersza drobnym drukiem (pett.) 
franco do Admini 
stracji , Dziennika Polskiego". — Listy reklamacyjn 
nieopieczętowane nie podlegają opłacie. 


eklamy w rubryce „Nadesłane“ 20 et. od wiersza. 


o 16, t. j. do liczby 449 i to 260 rzeczywistych 
(urzędników gospodarczych) i 189 honorowych 
(dziedzieów, względnie dzierżaweów), których li- 
czba atoli jest w stosunku zbyt mała. Dochód 
wynosił w roku 1881 ogółem 12.350 mark, roz- 
chód 9363 mark. Majątek stowarzyszenia wynosi 
70.715 mark. Ważniejszych rzeczy nie uchwalono 
na tem zebraniu. 


W poniedziałek i wtorek obradowali zaś de- 
legaci Towarzystwa gospodarskiego. Po nabożeń- 
stwie w kościele farnym rozpoczęły się czynności 
tegoż Towarz. o godz. 10. w wielkiej sali bazaro- 
wej. Posiedzenie zagaił prezes dr N. Szuman po- 
witaniem delegatów, a następnie dał krótki pogląd 
na obecne położenie Towarz. Dla rolnictwa był 
rok zeszły niekorzystnym, szczegółowo dla nas zaś 
o tyle niekorzystniejszym , że znów znaczna ilość 
gruntów przeszła w obce rece, czego przyczyną 
tak obecny kierunek polityczny, jak i kięski ma- 
terjalne i moralne, oraz własna nieoględność. Na- 
stępnie mówił szan. prezes o potrzebie wskrzesze- 
nia u nas instytucji kredytowej, opartej na innych 


dytu, jak inne instytucje bankowe dać mogą. Za- 
rząd zastanawiał się nad tem i jeszcze później 
to pod obrady weźmie. Komisja wysadzona przez 
sejm prowincjonalny, wygotowała statut, mający 
na celu podniesienie gospodarstwa naszego i za- 
radzenie najgwałtowniejszym potrzebom, tak, że 
pod pewnym względem zanosi się] u nasż na 
lepsze. — W Zabikowie przywołana została do 
życia stacja doświadczalna nasion, oraz zostaną 
otwarte niebawem kursa dla oficjalistów gorzelni- 
czych. Sprawa funduszu jenerała Chłapowskiego 
doznała przez pewną osobę takiego poparcia, że 
już jednego ucznia można będzie utrzymywać. 


Po przeczytaniu porzadku dziennego i zdaniu 
sprawy z czynności zarządu zabrał głos patron 
kółek włościańskich p. Jackowski, i dał pogląd na 
czynności tychże kółek; których liczba w rb. 
wzrosła o 6 i doszła do 130. Według sprawozda- 
nia kasowego miało Towarzystwo dochodu 13.817 
m. 17 fen, 8 rozchodu 11,606 m. 72 fen- Po 
przydłuższej dyskusji „nad wnioskami Towa- 
rzystwa poznańsko - szamotulskiego nad zmia” 
ną ustaw rozdzielono się na wydziały, w 
których debatowano nad specjalnemi tematami. — 
Obszerny referat komisji cukrowniczej, odczytał 
na ogólnem zebraniu pan Joachim Jarochowski, 
mówiące naprzód o dochodach pierwszej cukrowni 
u nas w Janikowie, za którą poszłyinne. Zwracał 
dalej uwagę na warunki w jakich cukrownie powinne 
być założone, dalej mówił o inwentarzu cukro* 
wniczem, wreszcie o uprawie ćwikły. Ostatecznie 
zwrócił uwagę młodzieży, ażeby się zawodowi 
techników cukrowniczych of na bo Polaków 
obeznanych z tym przemysłem brak wielki. 

Wczoraj zaś zagaił patron p. Jackowski 3 
Pomorzanowiec walne zebranie delegatów kółek 
włościańskich dłuższą przemową, w której dał 
pogląd na czynności kółek, chwaląc czynne a ga- 
niąc opieszałe. Następnie odczytano rozprawy kil- 
ku członków, z których największą uwagę na 
siebie zwraca odczyt włościanina Jesionowskiego. 
z Uzajca pod Wysoką w powiecie czarnikowskim; 
chłopek ten mówił o przyczynach biedy u wło- 
ścian. 

Dzisiejsze zebranie Towarzystwa czytelni lu- 
dowych zagaił przewodniczący zarządu p. M. 
Łyskowski oświadczeniem, że policji o zebraniu 
tem nie uwiadomił, sądzi bowiem, ke tego uczy- 
nić według istniejących ustaw nie potrzebuje. 


do tej kartki? Jestem rządcą domu, wglądam we 
wszystko, byłem w kuchni, widziałem dziennik, 
nie zważając na opaskę chciałem przeczytać, w 
tem znachodzę list adresowany do kobiety, prze- 
słany w tak tajemniczy sposób, jestem =z natury 
ciekawy, bo młody — otworzyłem list, przeczy- 
tałem, a że sam w nieświetnem znachodzę się 
położeniu, chcę wyzyskać nadarzającą się sposo- 
bność i sam ciągnąć zyski z jego sekretu — mam 
broń przeciw niemu, bo dwa listy jednakowej 
treści do dwóch osób. Nie znam żadnej z nich, a 
jeżeli pan Artur nie zechce oddać mi zakładu, 
który mi zapewnia korzyść materjalną, jestem go- 
tów bez wahania się, bez jakichkolwiek vahi 
na obiedwie te kobiety, oddać sprawę sądówi je- 
dynie dla tego, ażeby w ten sposób zemścić się 
na mim za to, że ml odbiera możność zyskania 
poważnej sumy. Otóż w ten sposób stanę przed 
panem Arturem i mogę pani zaręczyć, że nie dłu- 
go się będzie namyślał co zrobić. 


Przerwałem długi wywód, którego hrabina 
słuchała ciągle 2 obawą i dopiero uspakajała się 
w miarę jak dążyłem do końca. 

— Plan pański jest w istocie bardzo dobrze 
ułożony — odezwała się po pewnym namyśle — 
a jednak drżę i lękam się każdej, najmniejszej 
zwłoki. Suma, której żąda, jest wprawdzie zna- 
czna, ale niczem jest ona w porównanih z tem, 
coby mnie kosztowało odkrycie tego fatalnego 
kroku. Tam, gdzie chodzi o sławę, o honor 
kobiety — tam wszelka ofiara jest niczem. 

— Pozwól mi pani jednak sprostować. Jeżeli 
nie nie wskórain postrachem, będzie jeszcze dość 
czasu chwycić się tego niezawodnego Środka. 


— Rób pan wreszcie, jak sam uważasz za 
stosowne; zdaję się zupełnia na pana, ale zakli- 
nam cię ha wszystko, co masz drogiego na. świe- 
cie, nie dopuść do skandalu bo... bo przysięgam 
panu, ze w chwil, w której mój mąż albo kto- 
kolwiek, oprócz mas dowie się © tej strasznej 
tajemnicy — ja żyć przestanę. Wymówiła te 
słowa drżącym głosem, a dwie jak perły łzy sto- 
czyły się po licach biednej kobiety. Resztki sią 
wyczerpały. Osłabiona rzuciła się na _ krzęsłę 


< 


2 DZ ENNIK POLSKI. 


Ostatecznie atoli rozeszło się to zebranie, po- Stały gość resursy i słynny wiściarz, oraz niejaki Łoboza, a "kazanie ks, Patlewicz, — W kościele; w kwocie 100 złr. lnb ewentnalnie na areszt ośmio- 
nieważ okazało się, iż nie ma dostatecznej liczby Zając, nieznanego stanowiska człowieczek. Ci, do- 00. Karmelitów będzie mieć sumę o godzinie dniowy. 
członków do odbycia walnego zebrania. Wyjmuję brze już podchmieleni, podeszli „z szampańskiem* ` 101, ks. Alfons Giereuszkiewicz. — W kościele F Profesor dr. Albert Daichek, o którego 


tycznej oddziela chwilę ukazania się pierwszego nu- 
meru w rocznicę urodzin Kopernika dnia 19. lutego 
1863 r. do chwili dzisiejszej. W przeciągu tych dzie- 
więtnastu lat trzech redaktorów stawało na czele 


kiika dat ze sprawozdania zarządu. Zarząd składa- |do „korzystającego z każdej sposobności“ jene-,OO0. Bernardynów sumę o godzinie 10'/, od-|gmierci doniósł wczoraj telegram, był jednym z naj 
ja pp. Łyskowski, jako prezes, hr. W. Czarnecki, 
wiceprezes, St. Berewicz kasjer, dr. Stan. Jerzy- 
kowski, bibliotekarz, dr. B. Kapniński sekretarz. 
Komisja krytyczna oceniła dzieł 340, z tych u- 
znała za odpowiednie dla czytelni 172. Dwa dzieła 
przyjęto do druku tj. „Z kujawskiej ziemi“ Chwa- 
liboga i „Weterynarję popularną,* dzieło premio- 
wane ńa konkursie przez Towarzystwo ogłoszo- 
nem, napisane przez Leona Burzwińskiego, z Mie- 
chowa. Członków liczy Towarzystwo około 1750. 
Za pieniadze zakupiono książek 29,779, wartości 
11.260 m 

Biblioteczek ludowych założono 149. Nakła- 
dem Towarzystwa drukowano w ogóle: 1. Czytań 
postępowych 2000 egzemplarzy. 2. Książki dla 
rzemieślników 100 egzemplarzy. 3. Bajek Krasic- 
kiego 500 egzemplarzy. 4. Przysłów polskich 500 
egzemplarzy. 5. Elementarza 20.000 egzemplarzy. 
6. Książek do nabożeństwa Dunina 1050 egzem- 
plarzy. Ogółem 25.050 egzemplarzy. — Członków 
stałych liczy towarzystwo 14.  Dobroczyńców 
trzech. Dochód wynosił ogółem 12.581 m. 77 fn. 
Rozchód 11. 381 m. 5 fn. 

Z innych spraw notuję, że skazani w proce- 
sie socjalistów Janiszewski i Frankowski wnieśli 
rekurs przeciwko karze, prokurator zaś również 
rekurował w sprawie tych skazanych i Men- 
delsohna. 

Wydział gospodarzy następnego zjazdu leka 
rzy i przyrodników polskich, który stosownie do 
uchwały zapadłej w Krakowie, u nas się w roku 
1883 odbędzie, rozpoczął już swoje czynności. 

Trzeci z Kratochwillów, Piotr, mieszkający 
w Gnieznie, ogłosił w tych dniach konkurs. Tak 
bankructwo jednego, pociąga za sobą bankructwo 
drugich. Słychać, że to jeszcze nie koniec. 


RADA PAŃSTWA. 


Wiedeń 3. marca. (Telegr.) Przy tytule o 
nadzorze szkolnym wyraża Haase zadowolenie 
swe, że szkoły przemysłowe oddane zostały pod o- 
gólny zarząd szkolny. Dep. Moro, polemizuje z 
Vośniakiem, uważa postępowanie rządu w Karyntji 
za prawidłowe, o Niemcach zaś zamieszkałych w 
tym kraju zapewnia, Że są dobremi austrja- 
kami. 

Dalej uchwaliła Izba po szczegółowej rozpra- 
wie budżet ministerstwa oświaty i wyznań. 


ZIEMIE POLSKIE. 


Z Warszawy donoszą do Czasu eo następu- 
je: „Jenerał Skobielew przybył do Warszawy dziś 
dnia 2. bm. o godzinie 7ej rano pociagiem wie- 
deńskim. Około lżej w południe widziano go już 
w znanym handlu delikatesów i korzeni p. Stęp- 
kowskiego w towarzystwie jakiegoś majora i je- 
nerała Paniutyna, sławnego z przemówienia w pa- 
łacu Uruskich. Skobielew, odziany po cywilnemu, 
zasiadł natychmiast do śniadania i... o godzinie 
lej wypowiedział ła o godzinie zaś Żgiej 
drugą mowę!!! ierzyć się prawie nie chce tej 
rączości i elokwencji jenerała, jednak tak j 
istotnie. Działo się to zaś w następny spęsób, 
Paniutyn, znając jednego z siedzących obok przy 
drugim stole gości, podszedł ku niemu z zapowie- 
dzią, iż „sławny jenerał chce się z nim trącić". 
Goście, chcąc mie chcąc, podnieśli się, w tej zaś 
chwili posunął się nim zwycięzca z pod Geok- 
Tepe, i uderzając w kielichy, powiedział mniej 
więcej, co następuje: „Panowie! Nie wiem, co 
rząd o Was myśli, ale ja dobrze życzę Polakom, 
praguąc, aby z nami jedno tworzyli ciało, tak jak 
Serbia i Bułgarja jedno powinny stanowić. Prze- 
cież jesteśmy braćmi! Pomnijeie tylko, iż gdybyś- 
eie mie mieli tutaj załogą wojska rosyjskiego, mie- 
libyście niemieckie, a wtedy...“ Tu jenerał wy- 
chylił kielich duszkiem... Do lokalu coraz więcej 
napływało gości. Nie dziwnego, przechodzący uli- 
cą, zasłyszawszy 0 tem wszystkiem, pragnęli na 
własne oczy ujrzeć i usłyszeć „korzystającego z 
każdej sposobności" walecznego jenerała Stało się, 
iż w drugim salonie usiadło trzech jegomośców: 
niejaki Bier... właściciel biura posłańców, Aug... 


a DEC. RORSDDA TOOK ZOO 


Podałem jej szklankę wody, a gdy przyszła do |z tym pomówił, temu rękę uścisnął, tam przysta- 


siebie, zaręczyłem jej, że sprawę załatwię po- 


myślnie i pożegnawszy, wyszedłem dla zebrania 


myśli i ułożenia stanowczego planu. 

4 Po dłuższej z sobą naradzie przyszedłem do 
przekonania, że sposób, który wyłożyłem hra 
binie, musi mnie doprowadzić do celu. 

- Przedewszystkiem trzeba było wywiedzieć się, 
kto jest ową: Madame Louise L., ażeby stanąwszy 
przed panem Arturem, nadać sobie pozory zu- 
pełnej świadomości sprawy. Przejrzałem listę 
gości kąpielowych i wkrótce znalazłem w spisie 


jedna Ludwikę której nazwisko poczynało się od głoski | 


L. Według adresu umieszczonego przy imieniu 
udałem się przed oznaczony dom i usiadłszy w 
pobliżu, obserwowałem wszystkich iwchodzących i 
wychodzących. Usłużny pomoenik portjera przy- 
rzekł mi za obiecany „trinkgeld*, udzielić żąda- 
nych wyjaśnień i stanął blisko mnie, szepeząc na- 
zwiska przechodzących. 

Wchodziły i wychodziły rozmaite damy, ale 
na panią Ludwikę L. czekałem długi czas da- 
remnie. Zacząłem się niecierpliwić, gdy nagle 
portjer szepnął mi w ucho: 

— To proszę pana jest pani L. bogata wdo- 
wa z Poznańskiego. Mieszka na dole po lewej 
ręce i płaci dziennie 4 guldeny za pomieszkanie. 
Spojrzałem przed siebie. Pani Luiza L. była dość 
ładną szatynką, słusznego wzrostu i dobrej tu- 
szy, nie pierwszej wprawdzie młodości, bo liczy- 
ła już tak około 36 lat, ule znakemicie zakon- 
serwowana. To, co „nielitościwy ząb Czasu ujął 
na cerze i co macocha natura zapomniała dodać 
w brwiach i rzęsach, uzupełniała sztuka, doprowa- 
dzona do doskonałości. 

Gdy przeszła, ruszyłem wnet jej śladem i 
wkrótce zobaczyłem ją w natłoku przy źródle, 
poż pani L. po wypiciu przepisanej dawki że 
Azistej wody używała przechadzki. Wmięszałem 
się w tłum gości, niespuszczając mojej szatynki 
z oka. Niebawem  spostrzegłem także pana 
Artura. 

„Człowiek ten znał wszystkich i był powsze- 
chnie znany; kłaniał się na wszystkie strony, 


rała, który, nie czekając ani chwili, w języku prawi ks. Konstanty Rzeczkowski, a kazanie powie 


francuzkim przemówił następnie: W ostatniej 
kampanii miałem pod sobą pułk szesnasty. Bił or 
się najlepiej, a wiecie dla czego? Oto oficerami 
byli w nim Polacy, których odtąd nauczyłem się 


du rosyjskiego, wnoszę tutaj toast za wspólna 
naszą słowiańską ojczyznę, w ręce Panów — 
niech żyją Polacy!* Jakie wrażenie nowe te ora- 
cja Skobelewowskie wywarły, nie potrzebuję nad- 
mieniać, jak również, jakie panuje zdanie o je- 
gomościach, którzy przyjęli na siebie dobrowolnie 
reprezentację narodu polskiego wobec Śniadanku- 


| Jacego jenerała. Komentarzy żadnych nie podając, 


przesyłam fakt, jaki mi z autentycznych źródeł o- 
powiadano. 


ks. Hipolit Smiałowski. — W kościałe św. Miko- 


lta ja o godzinie 11. będzie mieć sumę ks. Hićkie- 
| wicz, a kazanie powie ks. Gorazdowski. 

| 
czcić i szanować. Dzisiaj, jako reprezentant naro-, 


Proces o knowania rosyjskie. Bezpośre 
i dnio po aresztowaniach we Lwowie, znikł z Bor- 
szczowa tamtejszy ks. unicki, Guła, i mimo zarzą- 
dzonych poszukiwań nie można dotąd odkryć jego 
śladów. — U proboszcza g. k. w Szydłowcu, pow 
husiatyńskiego, przedsięwzięto temi dniami trzygo- 
dzinną rewizję. Moskałofile agitują pomiędzy wło- 
ściaństwem, aby się udawało do cesarza o wypu* 
szezenie ks. Naumowicza na wolność. 


sMiego, ze Lwowa do Niska, 


imierza Sie 


Przeniesienia. Prezydjnm namiestnictwa prze- 
niosło koncsptowógo praktykanta namiestnictwa, Jó- 


ektor poczt przeniósł oficjała po- 


znakomitszych profesorów uniwersytetu wiedeńskiego, 
Specjalnością jego były choroby piersiowe i serca. 

Duchek urodził się w Pradze w r. 1826, gdzie 
też po ukończeniu gimnazjum zapisał się na kursa 
medycyny. Dalej odbywał studja we Wiedniu, gdzie 
był także asystentem w szpitalu powszechnym Po- 
tem był profesorem medycyny we Lwowie. zkąd zno 
wu udał się do Heidelbergu. Wkrótce powołano go 
do Wiednia do Josefinium. Wreszcie objął katedrę 
na uniwersytecie wiedeńskim po Śp. Skodzie. Śmierć 
nastąpiła w skutek wady sercowej. 


Skobielew, wyjeżdżając z Wiednia, wiózł z 
sobą bardzo znaczny zbiór pism, które o nim pisały, 
oraz karykatur, które osobę jego przedstawiały. 


się osobą jego. 
Papież i ubodzy Rzymianie. 


Zdaje się, że poehlebia jego próżności takie zajęcie 


W czwartą 


cztowego, rocznicę wstąpienia na stolicę apostolską kazał pa- 
pież rozdać pomiędzy ubogich Rzymu 150 łóżek 
wraz z pościelą. W brzęczącej monecie rozdano z 


papieskiej szkatuły 1.000 lirów. 


Rzeź koni w Berlinie. W roku ubiegłym 
zabito, stosownie do wykazu urzędu miejskiego pro- 
cederowego w Berlinie, 6.000 koni. Z tych odchodzi 
na zoologiczny ogród 400, a resztę ludzie pojedli. 
Zaznaczyć trzeba, że wielką część z tej koniny za- 
kupują w Turyngji — dlatego też serwelaty turyng 
skie takie smaczne. 


Spuścizna po p$ 
ngi dzierżawcy domu 


ræckiego, ze Stani: 

sławowa do Białej i zezwolił gym, zamianę 
miejsc służbowych asystentom pocztowym Tadeuszowi 
Hrehorowiczowi w Złoczowie i Janowi Bigo 
w Stryju. 


Pisemne egzamina dojrzał ści w wyższej 
szkole realnej zączynają się 10. b. m., ustne zaś 
24. b. m. 


Kawa podrożała. W skutek podwyższenia 
cła od kawy podniosła się nieco jej cena. Jeden 
z lwowskich kawiarzy, p. Schneider, skorzystał 
zbyt rychło z tej sposobności i podniósł cenę 
szklanki kawy o 2 centy. Podwyższenie cła 
wprawdzie istotnie nastąpiło, lecz wypada z niego 
na jedną szklankę kawy tak mała cząstka centa, 
iż podniesienie ceny w kawiarniach żadną miarą nie 
powinno nastąpić. Mamy nadzieję, że inne kawiarnie 
nie wstąpią w ślady p. Schneidra. 


SPRAWY ZAGRANICZNE. 


Petersburg 1. marca, St. Petersb. Herold 
donosi jako rzecz pewną o wydaniu przez rząd roz- 
porządzenia, ażeby na przyszłość nikt z dygnita 
rzy i w ogóle osób, znajdujących się w służbie 
rządowej, nie śmiał prowadzić polityki na własną 
rękę i wydawąć sdań o kwestjach bieżących poli- 
tyki zagranicznej. Zakaz ten powstał widocznie 
z powodu wystąpień Skobielewa. 

Z telegramów odebranych z Petersburga 1. 
bm. przez dzienniki warszawskie, zamieszczamy 
następujące : Przywileje urzędników, służących w 
odległych prowincjach, ulegną wkrótea rozpatrze- 
niu. Podolski Listok został zawieszony. Dzisiejsze 
Herold i NowojeWremia uderzają gwałtownie na 
berlińską Norddeut. Allg. Ztg. za znany jej arty- 
kuł przeciw agitacji panslawistycznej. — .Nowoje 
Wremia wylicza 70 bitew, w których gen. Sko- 
bielew brał udział. Gołos. otrzymuje wiado 
mość, iżjwłgubernji Suwałkowskiej w Kongresówee, 
skupują dużo koni, które Eydkuny wyprowadzają 
do Prus. — Rustkij Inwalid zapowiada, iż w 
dnia 30. kwietnia rozpocznie, się nareszcie w pe- 
tersburskim sądzie wojennym wielki proces Mak- 
szejewa et comp., oskarżonych o nadużycia w in- 
tendenturze podczas ostatniej wojny tureckiej. 
Przed sądem staną: 1 rzeczywisty radca, 1 radca 
stanu, 3 pułkowników, 1 radca dworu, 1 radca 
kolegialny, 8 mniejszych urzędników, 2 kupców 
pierwszej gildjj i 2 mieszczan, ogółem 14. — 
Dniewmik warszawski zamieszcza nazwiska itd., 
nie wymieniając wszakże jakie do kogo należą : 
Makczejew, Tutkowskij, Priorow, Czegłokow, Na- 
wrockij, Szpiebart, Karasiewicz, Krejer, Akimow, 
Szestakow, Wolsztejn, Kaminka, Warszawskij i 
Chotimskij (obaj ostatni, żydzi). 

Kurjerowi Ruskiemu donoszą z Petersburga 
dnia 26. lutego: „Deputacja policji petersburskiej 
doręczyła wczoraj b. gradonaczalnikowi petersbur- 
skiemu (obecnie gubernatorowi archangielskiemu, 
bawiącemu w Petersburgu) generałowi Baranow, 
piękne pamiątkowe album. baranow, jak wiadomo, 
oczekuje w Petersburgu nowego przęznaczenia. 


KRONIKA. 


Lwów, 4. marca. 


Blane, wdowie słynnego 
w Monaco, nie przedsta 
ia się wcale świetnie. Wani Blanc, której mąż zo- 
tawił 2 miliony franki renty, przetraciła cały 
swój majątek na kosztowke zakupna obrazów, koro- 
nek, klejnotów i tp. i zostawiła 35,000.000 franków 
długn. Cały majątek jej wprawdzie wart jest wię- 
cej, ale leży on częściowo w przedmiotach na razie 
nie łatwych do spieniężenia, a obaj jej kkagal, ks. 
Bonaparte i ks. Radziwiłł, zrzeknąć z będą musieli 
negatywnej sukcesji po pam Blanc. Pierwszy już to 
nawet, yczynił, drugi prawgłopodobnie PR bada 
6 M. Pani Blanc była zaręczona z młodym księ- 
ciem Br...i gdyby nie rychła Śmierć, grób jej ozdo- 
iłaby była mitra, której właściciel chciał w ten 
osób polepszyć nadszargane finanse. Skon pani 
anc uratował go od rozczarowania, 


Handel uczniami przez lat trzy odbywał się 
w Kownie w miejscowem gimnazjum, jak to już do- 
niosło wiele pism rosyjskich, a zależał na tem, że 
miejsca wakujące w klasach oddawały się tylko kan 
dydatom za pieniądze po cenie mniej więcej od 150 
do 300 rubli, stosownie do zamożności kandydata, 
odbywało się to w ten sposób, że z początkiem ka- 
żdego roku szkolnego dyrekcja ogłaszała w miejsco 
wej gazecie o braku miejsc w klasach, a pomimo to 
żądający je zająć udawali się już utartemi drogami 
do faktorów żydów i jakoś nieistniejące miejsca się 
zdobywało etc. — słowem handel był bardzo dvno- 
śny. Przed niedawnym jednak czasem „niewinna spe- 
kulacyjka* wyszła na jaw 1 w tych dniach właśnie 
przybył inspektor naukowego okręgu, celem przepro- 
wadzenia surowego Śledztwa. 


'Not © miasto. Z dziennika Phagwa: Alixan- 
die, dowiadujemy się, że od nieda Egipt po- 
siada o jedno miasto więcej, nia 19. z. m. pan 
Lesseps, u ujść kanału gSuezkiego. w , Czerygone mo- 
rze, założył kamień węgielny pod gmaqfi Fłkolny. 
Wiadomo, że kanał wspomniony, jakkólwiek otrzy- 
mał nazwę Suezkiego, nie dotyka miasta Suezu, ale 
uchodzi w morze Czerwone o kilka kilometrów na 
wschód od tegoż. Dlatego więc założono przy tem 
ujściu nowe miasto, które na cześć obecnego władcy 
Egiptu nazwano „Port Tewfik*. 


Nowy środe% desinfekcyjny. W laborato- 
ijum profesora medyko-chirurgicznej akadzmji w Pe- 
tersburgu, p. P. Suszczyńskiego, asystent tegoż, p. 
Popop, prowadzi obecnie badania nad własnościami 
nowego preparatu farmaceutycznego, styronu (0d sty- 
rax), który stanie się prawdopodobnie jednym z naj- 
bardziej skutecznych środków desinfekcyjnych. Do- 
swiadczenia dotychczasowe wykazały, że styron jest 
cieczą o przyjemnym zapachu, przypominającym woń 
fiołków, Użyta w małej nawet dozie ciecz ta po- 
wstrzymuje proces fermentowania i gnicia, i niszczy 
mikroorganizmy. Mięso polane preparatem tym, w 
ciągu 6 miesięcy nie straciło nic za swych własno- 
$ci. Wobec grasujących epidemicznie łatwo zaraźli- 
wych chorób, jak np. difteritis, środek ten desiufek- 
cyjny, oczyszczający mieszkania, przynieść może nie- 
ocenione korzyści. Prócz tego w operacjach chirur- 
gicznych styron użytym być może jako środek dla 
znieczulenia i anesterji organów ciała. 


Curiosum. Rada powiatowa żywiecka uchwa 
liła na wniosek swego wiceprezesa, posła na Sejm 
krajowy, p. Józefa Łazarskiego, na zapytanie Wy- 
działu krajowego:* czy i jakim datkiem rada przy- 
czyni się do budowy kolei transwersalnej, odpowied 
tej treści: 

„Każdą budowę kolei żelaznej w Galicji uznaje 
się jako temu krajowi szkodliwą i jako przyczynę 
zubożenia miejscowej ludności“. 

Uchwała ta zapadła większości, głosów, a szalę 
przeważyły głosy włościańskie, Ma to być odpowiedź 
na zapatrywania Hausnera o uzyskanej koncesji na 
kolej transwersalną. 


Sąd obwodowy w Wadowicach zostanie 
1. maja wprowadzony w życie, a dotychczas tamże 
istniejący sąd powiatowy będzie w tymże czasie 
zwinięty. 


Sckwestratoroxle podatkowi, zaprowadze- 
ni obecnie przez rząd, dła odznaki będą nosić czapki 
urzędowe formy pruskiej z daszkiem, czerwonym 
lampasem i żółtą różą. 


Nieproszeni goście moskiewscy. Pod Ho- 
ronową, w powiecie Borszczowskim, przeszedł d. 31. 
stycznia br. granicę moskiewski objeżdezyk, 
zaszedł do gorzelni i najswobodniej w świecie pił 
wódkę. Podpiwszy sobie iście po moskiewsku, wraz 
z dwoma parobkami gorzelnianymi poszedł do mie- 
szkania gajowego i zaczął wykrzykiwać i wybijać 
okna. Gajuwy przestraszony, wypadł z domu i wi- 
dząc uciekających jakichś nocnych gości, strzelił za 
nimi, Kula dosięgła objeżdczyka, który w skutek te- 
go wkrótce żyć przestał, Sąd powiatowy w Mielnicy 
wytoczył śledztwo i gajowego Zubrzyckiego uwięził. 
Tymczasem nie odnosząc się bynajmniej do władz 
austrjackich, przybył do Horonowy moskiewski oficer 
sztabowy, z drugim innym i podoficerem , prowadząc 
śledztwo na własną rękę. Jest to już w ogóle nie 
pierwszy wypadek, w którym wojsko moskiewskie 
bezkarnie wpada w nasze granice i wyprawia burdy, 
nie troszcząc się bynajmniej o miejscowe władze. 
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Wiadomości osobiste. W Frankfurcie n. M. 
zmarł profesor malarstwa Maurycy Oppenheim 
licząc lat 81. — W Paryżu zmarł głośny publicysta, 
Fryderyk Szaryady, czynny w epoce rewolucyjnej 
z r. 1848 we Węgrzech. Jako takiego wysłano go 
do Paryża, ażeby Francję pozyskać dla sprawy Wę- 
gier. Z Paryża pisywał znakomite artykuły do pism 
niemieckich. 


Na objedzie u cesarza był dnia 2. bm, po- 
między iznymi Mikołaj Wolański, poseł do rady 
państwa. 


Nabożeństwa jatrzejsze W kościele kate- 
dralnym celebrować będzie sumę o godzinie 10. 
ks. Infnłat Mosing, a kazanie powie ks. Rolny, zaś 
podczas wieczornego nabożeństwa o godzinie 4 ka- 
zanie powie ks. Koreczy, — W kościele OO. Dom i- 
nikanów o godzinie 10'/, będzie mieć sumę ks. 


Wykza )nsprzeżł e do dyrelicji peiicji 
z dnia 3, marca, Skradzięg, papi M. K. z pomie- 
szkania domu l. 17 Rynek**suknię popielatą, dużą 
białą chnstkę wełnianą kapę kolorową i dywanik, a 
pani R. L, 10 koszul znacz, lit. R. — Straż pol. 
aresztowała następujących złodziei na różnych kra 
dzieżach : Senka Gelmąsa, Jakóha Fessla, Dmytra 
Kozła, Szymona Pytlowanego, Katarzynę Monk, a 
Aleksandra Michalskiego wraz ze skradzionemi rze 
czami niewiadomemu właścicielowi. 


Buczacz 1. marca. Może cokolwiek spóźnioną 
podaję wiadomość, ale nie wypada przemilczeć o 
śmierci zacnego człowieka, który przez pół wieku 
żył w naszem mieście, szanowany i ceniony nietylko 
przez mieszkańców Buczacza, ale i całej okolicy. 
Dnia 31. stycznia b. r. umarł w Buczaczu lekarz 
Karol Menkes, w 82 roku życia. Padł jak żołnierz 
na polu walki, bo umarł z piórem w ręku przy za 
pisywaniu recepty, rażony udarem mózgowym. Prze- 
szło lat 50 praktykował w samymże Buczaczu, a 
wraz z tem miastem przeszedł dubre i złe czasy, 
odznaczając się zawsze nieskazitelnym charakterem 
i gotowością do usług pnblicznych, czy to w czasie 
zamieszek politycznych w roku 1831 i 1848, kiedy 
błyszczał patrjotyzmem, czy to znów w czasie po- 
koju niosąc pociechę we wszystkie sfery społeczeń- 


nął przed gromadką wytwornie postrojonych pań, 
ówdzie rzucił w praechodzie kompliment starszej 
już damie, wspartej na ramieniu syna czy zięcia 
tu znów protekcjonalnie powitał kilku wymokłych 
gogów, uzbrojonych w monokle, a wszędzie wita- 
ny był z pewną atencją, w której przebijało się 
pewne uznanie dla jego wyższości. Sledziłem þa- 
cznie każde jego poruszenie, tem więcej , bo zau- 
'ważyłem, że chociaż zaraz na wstępie dostrzegł 
(panią L., udawał dosyć długo, iż jej nie widzi i 
'dopiero po dłuższem balansowaniu przystąpił do 
(niej. Z całą elegancją ukłonił się majestatycznej 
pani L., która ukłon ten z niewypowiedzianą od- 


NADESŁANE. 

Wzmagający się popyt na Molla wódkę fran- 
cnską jest najlepszym dowodem skuteczności tego 
środka na gościec i reumatyzm, skaleczenia, wrzody 
itp. Cena bntelki 60 ct., we wszystkich aptekach i 
handlach korzennych. 


Notatki artjstyczie, literackie | NAUKOWA. 


wzajemniła gracją, i jak gdyby nie pomiędzy ni- 
mi nie zaszło, wszezął rozmowę o rzeczach poto 
cznych, sadząc się na wyszukane formy i wyrazy. 
Zamanewrowałem sobą dość umiejętnie i byłem 
tuż przy nich, co wobee natłoku nie mogło zwró- 


stwa naszego. Cześć jego pamięci! 


nek dramatyczny. 


Farsza* a 2. marca, Na dochód Osad rolnych 
ma być wkrótce urządzony w wielkim teatrze pora- 


Moniuszki. 


Teatr. Dziś w sobotę d. 4. marca trzeci występ 
gościnny pani Marji Juniewicz, primadonny opery 
włoskiej, „Halka*, opera w 4 aktach Stanisława 


* Jutro w niedzielę d, 5. marca „Stare Gogi“, 
komedja w 3 aktach Adolfa Abrahamowicza i Ale. 
ksandra Podwyszyńskiego. 

Ostatnia recytacja p. A, Strakoscha, z któ- 
rej połowa dochodu przeznaczoną była na pomnik 
Mickiewicza, zgromadziłą wczoraj w sali ratuszowej 
znaczną liczbę słuchaczów. P. Strakosch czytał ustę- 
py z „Fausta* i wielką scenę z „Juljusza Cezara*: 
mowę Antoniusza ze zwykłem sobie głębokiem poję- 
ciem szczegółów i z odczuciem najdelikatniejszych 
odcieni deklamacji, za co publiczność wynagrodziła 
go rzęsistemi oklaskami. 

„Wielka polityka, komedja w trzech aktach 
napisana przez Sewera, będzie wkrótce przedsta- 
wioną na scenie krakowskiej, 

P N. Kościesza Żaba przybędzie z prelekcją 
do „Torunia. 

P. Adam Staszezyk, autor „Nocy Świętojań- 

las skiej“, napisał czteroaktowy obraz dramątyczny, do 
państwa być zakupiony bór aruba którego treść wziął z rzemieślniczego życia. 
i r LK : „Wędrowiee* vbehodzil 2 b. m. uroczystość, 

Wiedeń 3. marca. Dr. Lueger, radca miejski, jaką przed dwoma laty obchodził Tyyodnik ilu tro- 
uznany został winnym przekroczenia z powodu obra- wany, uroczystość puszczenia w świat ,tysiącznego 
zy honoru. Śkazanym "został na karę pieniężną numeru. Dziewiętnaście lat pracy ciągłej i systema- 


cić niczyjej uwagi. Chodząc krok w krok za nimi, 
mogłem słyszeć mniej więcej całą rozmowę. 

-- Więc pani trwasz w uporze i nie przychy- 
lasz się do mojej prośby? — mówił pan Artur 
z całą słodyczą w głosie. 

— Nietylko się nie przychylam... 

W tej chwili jakiś gruby jegomość wpakował 
się pomiędzy nich a mnie, tak, Że nie dosłysza- 
łem końca zdania. 

Rozmowa jednak zainteresowała mnie mocno; 
wsunąłem się więc znów zręcznie po za nich i 
dosłyszałem mówiącego pana Artura: 

— Nie raczyłaś panirozważyć nieuniknionych 
następstw takiego uporu. 

— Rozważyłam dokładnie i dlatego z całym 
spokojem powiadam: niel 

Teraz dopiero poznałem głos z pod balkonu. 
Organ hrabiny miał nieco podobieństwa do głosu 
pani L., z tą atoli różnicą, że u ostatniej słowa 
brzmiały przesadnio pieszczotliwie. 

„| — Jestem cierpliwy i czekam ostatecznej de- 
cyzji do jutra wieczór. 

Tu pan Artur skłonił się 
znikł w tłumie. 


(Dokończenie nastąpi). 


Odlewy gipsowe z natury, wykonane przez śp. 
dr. Levittoux , wystawione są od dzisiaj w salonie 
artystycznym p. Józefa Ungra. Odlewy te zostały 
odznaczone na wystawie paryzkiej medalem, 

Dziś miał pan Aleksander Kraushar odczyt na 
dochód Osad rolnych: „O staropolskiej pale- 
strze.* Treść odczytu bardzo zajmująca. Typ pa- 
lestranta w tradycji i historji; sprzeczne opinje o 
adwokaturze ; światła i ciemie; głos Czerwińskiego, 
prawnika z XVI wieku; palestra w Rzymie, Francji 
i Anglji; sądownictwo dawnej Polski; rzecznicy i pro- 
kuranci; powstanie i rozwój trybunałów w Polsce; 
rysy obyczajowe; karność; palestranci; typy ich, u- 
biór i wymowa; nauka prawa; satyry Kochanowskie- 
go, Rysińskiego i Opalińskiego; epoka Sasów; mece- 
nasi i patronowie ; dependenci i torbiferowie ; Kito- 
wicz, Soplica i Doświadczyński; pieniactwo: reformy; 
upadek palestry w XVIII wieku. 


Poznań 2. marca. Za upoważnieniem ministra 
dla rolnictwa, królewszczyzn i ma na rzecz 
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pisma, skazanego, by iść przebojem przez życie, bo 
pisma poważne, do jakich należy Wędrowiec, nie 
zdołały sobie jeszcze wywalczyć dość szerokiego 
koła czytelników, Pierwszym redaktorem był Wł. L. 
Anczyc, drugim Włodzimierz Górski, trzecim od 


ski. W tysiącznym numerze Wędroteca znajdujemy < 
historję i treść tego pisma od pierwszego numera. 


1868 roku obecnie redagujący ge p. Filip NZ | 
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Ruch stowarzyszeń. 


Walne zgromadzenie członków lwowskiego 
oddziału towarz. „Rodzina* odbędzie się w niedzielę 
dnia 12. marca o godzinie lżej przed południem 
w lokalu „Spójni“ (plac Halicki, pałac Ulenieckich). 


hak | 
Rolnictwo przemysł i handel. 


(R) Lwów 4 marca. (Sprawozdanie tygo- 
dnioweo handlu zbożowy m). Sytuację handło- 
wi nieprzyjażna i bierna, która trwała kfł tygodni, 
nie zmieniła się. Kupna i sprzedaże bardzo nieliczne, 
tak, że w ostatniej chwili notowane ceny nawet utrzy: 
mać się nie mogły. 

Pszenicy wyborowej, którejw ogóle bardzo mało na 
targu kupowano nie wiele, średnie gatanki wvale ) » 
znalazły pokupu. 

Żyto i jęczmień tylko w najlepszych gatankach mi>- 
Zna było zbyć, pośledni jsze nie kupowano wcale. 

Koniczyna idzie wgórę; bardzo poszukiwana czegę o- 
na w różnych odcianiach. 

Spirytus utrzymuje się w cenia, 

Ceny we Lwowie za 100 kilogramów netto: 

Pszenica czerwona złr. 925 do 11*—, pszenica biała 
9'-— do 10:60, pszenica żólta 8-25 do 9:75, fyto G— 
„do 7—, jęczmień b owaruy —— do — —, jęazmień na 
paszę *— do —*—, owies 5 50 do 6:20, bób —*— do —*—, 
wyka —— do —*—, groch do gotowania 650 do 8:—, 
groch na paszę Bgh do 6 25, rzapak12— do 1270, oko- 
wita za 10.000 lter. grad gotowa złr. 31'15, na lato 
złr. 84—, 

Rach towarowy na kolei Karola Ludwika wynosił 
w ubiegłym tygodniu około 19,598.200 kilogramów i 
5586 sztuk bydła, Zboża było 8524,800, rnąku 549.100, 
nasion olejnych 424.800, wełny 16.500, drzewa 180.700, 
nafty i wosku ziemnego 46.10), jaj 238.900, lnu i przę- 
dziwa 60,300, spirytusu 73.500, soli 381.400 i węgli ka- 
miennych 1,058.400 kilogr. y 

Na kolsi OQzerniowieckiej ruch  agólny wynosił 
7,847.000 kilogramów i 9428 sztuk bydła. 


2,166.'40 kilogramów i 456 sztnk bydła. Zboża przewie- 
ziono 156.950, drzewa budulcowego i opałowego 1,215 200 
kilogr. S>l i gips, znajdujące się w wielkiej ilości na li- 
nji tej kolei, wynosiły pierwsza 46.980, drugi 20.650 ki-- 
logramów. 

Stanisławów. Stan wkładek kasy oszczędności mia- 
sta Stanisławowa wynosił z doi m 31. stycznia u 3384 
stron 1,217,474 złr. 29 ct., w miesiącu lutym włażyła na 
dawne książeczki 180 stron, na nowe 81, razem 261 stron 
42.391 złr. 7' ct. — wyjęło zaś: częściowo 184 stron zu- 
pełnie "2, razem 206 stron 42.405 złr. 52 ct,, ubyło za. 
tem 13 złr. 82 ot. 

* Stan wkładok z doiem 23. lutego 1882 wynosi u 
83890 tron 1,217.460 złr. 47 ct. 

Zator 2. marca. Niepamiętua zima, bez śniegu, ani 
jednego dnia sanuy deszcze, błota, nieprzebyte dregi, a 
miejscami i rola do uprawy niedługo zdatną będzie. Ce- 
ny zboża w tuteja ych stronach, t. j. Zator- Wadowice- 
Oświęcim. za 100 kilogramów: Żyto 8 złr., pszenica 11, 
jęczn'eń 725 — 740 owies 56 kilo 390, siano piękne i 
konicz 2 złr. za 112 fut wied.. keuie, których mało do- 
brych okazów i rogacizna w dobrej cenie, trzoda każdej 
chwili po dobrej cenie do pozbycia, szazególniej mała 
wycbodzi już do Czech i tak potrwa do jesieui; konich 
nasieuię za 100 kilo pc 60 złr. i zdaje się pójdzie w górę; 
dobre nasienie poszukiwane bywa najwięcej z bocheń: 
skiga i sandeckiego obwodu; dwory wiele dokupnją dla 
sieb:e. 

Wiedeń 1. marca. (Sprawozdanie domu komiso 
wego A. Krzysztofowicz i spółka. — Cafe - Stierbóck). * 

Na dzisiejszy targ dowiezioue 3432 sztuk cieląt; 1225 
sztuk żywej i 890 zabitej nierogacizny, 6347 sztuk Ły- 
wych i 246 sztuk zabitych owiec. Targ był ożywiony, 

Płacono cielęta po złr. 37-— da 56-—, żywą niero- 
gaciznę po 37-— do 44—, zabitą nierogagiznę po 44-— 
do h7:—, żywe owce po 38-— do 45'—, towar przedni- 
45— do 63—, zabite po złr. 88— do 50*— sa 100 kilo,. 
za parę jagniąt po 6:— do 15*—, 


Po EE ET ZNA 
Przegląd polityczny. 


Lwów 5. marca. 


Nader chwalebnie postąpiło sobie Koło pol- 
skie, uchwalając rozszerzenie prawa wy- 
borezego na tak zwanych 5- uldenoweów tak- 
że w Galicji. Uchwała ta zapadła w Kole wszy- 
stkiemi głosami przeciwko dwom — obu pp. Czer- 
kawskieh. ' 

Rząd prawdopodobnie nie będzie się sprzeci- 
wiał tej ustawie, ale to pewna, że nie przyjdzie 
ona do skutku przed Wielkanocą. 

D. 7. bm. odbędzie się w salonach hr. Taaf- 
fego wieczór, ma który zaproszono wszystkich po- ' 
słów i dziennikarzy czeskich. 

Komisja komasacyjna Izby poselskiej uchwa- 
lifa dnia igo b. m. drugą część ustawy o wkra-- 
wkach leśnych. Przeciwko niej głosowali posłowie 
polscy. 

Tagblati podaje wiadomość nieprawdopodobną, że 
br. Pino z powodu nadwątlenego zdrowia stara się 
o dłuższy urlop. 

Poseł Kowalski Bazyli ze względów na 
zdrowie ma przez dłuższy czas nie brać czynnego 
udziału w Radzie państwar—pozostanie więc tylko 
p. Kołaczkowski sierota, sam jeden jak palec. 

Wyrok, skazujący Luegera na grzywnę 100 
złr. za obrazę dwóch radnych wiedeńskich zrobił 
wielkie wrażenie w całym Wiedniu. Mimo skaza- 
nia jednak moralne zwycięztwo jest po stronie 
Luegera, zwłaszcza, że sędzia w motywach wyro- 
ku uznał wyraźnie dobrą wiarę u niego. 

Analogiczny, choć znacznie w innym guście: 
kroi się proces w Budapeszcie, gdzie poseł Rahon- 
czy wystąpił z dowodami malwerśacyj przy budo- 
wach wodnych pod kierownictwem sekretarza sta- 
nu Hieronymięgo dokonanych. Dla rozpoznania 


Na kolei arcyksięcia Alhrechta ruch ogólny wynosił 


| Pi 


zarzutów utworzył się komitet z 9 mężów, który |mość, że hr. Chambord incognito bawi w połu 
ma orzec, czy przeciwko Hieronyniemu ma być|dniowej Francji. Zarządzono pogoń za nim. 


Skobiełew miał do pewnego znajomego w Wie 
W kilku kopalniach czeskich powstały dnia|dniu wyrazić oczekiwanie, że go car spensjonuje, 
2. bm. zmowy robotników. Chodzi im nietyle o |ale dodał, że sobie nie z tego nie będzie robił, 
podwyższenie płacy, ile raczej o lepszą admini-|owszem uzyska większą swobodę. Na zapytanie, 
strację kas gwareckich, o skasowanie wypłat zna-|czy gotów jest stanąć na czele ruchu w Hercogo- 
ezkami stowarzyszeń konsumeyjnych, które sprze- | winie, odrzekł: Nie, bo nie lubię pobojowisk, na 
dają artykuły żywności o 50 '/, drożej, i o zniesie- | których mniej pada trupów niż 20.000. Co do 
nie pracy niedzielnej. swojej oO mowy, EL że mówił jako 
("NE E prywatny człowiek, bez względu na swój stopień 
R E a + pode w) Wa. Ee PORY jeneralski i nie oglądając się na dyplomacją : Ty 
gowiny z bardzo pomyślnemi dla wojs JĄC s A 
cesarskich szczegółami. Nie dają one wytchnąć |*tem wolny człowiek, i zawsze powiem moje zda- 
RATA J& y ę nie, chociażbym miał utracić stopień jeneralski.* 
@ Austrji miał powiedzieć: „Wystarczy, jeśli te 
kz i “ |raźniejsze powstanie potrwa 5 lub 6 lat, bo wte- 
W  komedzie jen. Czweitsa odznaczył się |dy Austrja będzie ekonomicznie zrujnowaną.* Ba- 
szezególnie pułk nr. 71. ułożony z samych Sło- |wiły go bardzo bumorystyczne pisma wiedeńskiż, 
waków, a rekrutowany w Koszycach. a osobliwie ilustracfu, jak Skobielew zjada pełen 
Kięski hercogowińskie wywrą niewatpliwy | Półmisek Niemców. W rubr. Ziemie polskie po 
wpływ także na ruch Krywoszan, którzy stoją je- |dajemydwie najświeźsze przemowy Skobielewa w 


wytoczony proces dyscyplinarny. 


rokoszanom, i Ścigają ich bez przerwy. Być może, 
iż dziś już cała okolica Ulloku jest oczyszezona. 


szcze pod bronią, za lada pokazaniem się ostrze- | Warszawie. 


liwania z bateryj pozycyjnych pod Ledenicami i Zestawiwszy manifestacje Skobielewa z prze- 
Grebieniem. s mowaimi skazańców w procesie Trygoni, zagranica 


Smiałość ich jednak posuwa się do tego| 2% jakie takie pojęcie o prądach, podkopujących 


DZIENNIK POLSKI 
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sta Johna na wiceprezydenta krakowskiej Izby han-| Renta papierowa —'--., Listy zastawne gal. banku hipet. 
dlowej. ——. Galicyjskie obłigacje indemnizacyjna —'—, Gali- 
cyjski bank rustykalny —'*—, Losy z roku 1864 —'—, 
Napolecndor 9'52'/,. Rubal papiar. 1:217/,. Usposobienie : 


Telegramy biura koresp, frm. 


m Wiedeń 8. marca godzina 2 min. 20, Losy 
Wiedoń 3. marca. (Raport urzędowy). Jene- kr:dytowe 175'—, Węg. akcje kredyt. 303:60, Akcje anglo- 
rał Jowanowiez donosi, że jenerał Sekulicz posu-ļ austr. 12350, Akcja bantu Union 123'—, sAkcja kred, 
wając się 28. lutego biegiem górnej Narenty ku| Karola tmdwika 29450, Akcje kolei północnej 248 . 
jej źródłom, stanął w Miedniku. W Uloku miał|Aż0* "akcj KARA 007 Apoie koloi a Pda 
z EE Ę gó x a '—, Ake żbiety *— cje koler ; 
wiadomość, że się w tem miejscu opierać będą Czerniowicckiej 16850, Akcje kolei węg. północno 
powstańcy, kiedy jednak zbliżył się ku niemu, | wschodniej 159- , Wiedeńskie losy 12425, Akcje kolei 
wszystko ratowało się ucieczką. Jedna część | Rudolfa ——, Akcje kolei Albrechta ---—, Węciarskie 
schroniła się na prawy arzeg Narenty w stronę |? Escje R e 1 cj dh ŁA AP 
; A ind-mnizacyjne 99: «©8y regulacji Cissy —*—, Losy 
Izogór. Inna część około 100 do 200 WYNOSZĄCA | tureckie 2720, Węgierakt tonta 118 80, Akcje banku 
uciekła w stronę Jagowie, gdzie się spotkała z 
batalionem strzelców, maszerującym od tej strony 
ku Miednikowi. Nie wdająć się w bój poszła w 


związkowego 115560, Akcje banka obrotowego ——. 
Akcje kolei wągiersko-galicyjskiej —'—, Akcje kola 

rozsypkę, uciekając przez pogórze jaworskie do 

Studeni-Potok. 


paostwowaj ——, Rubel papierow; L211,, Węgiarskie 
losy 11675, Mark niemiecki —*—. Uspos.: pokojne, 

Wiedeń 8. marca godzina 5 min. 40. Jednolity 

4 1 dług Państwa w banknotach 75:10, w srebrze 76-10, Rants 

Wiedeń 3. marca. Polit. Corr. pisze: Z powo- | w złocie 9370, Lasy pożyczki z roku 1860 128:25, Akcje 

du powołania zbyt małej liezby rezerwistów, wielu banku wiedeńskiego 819 —, krodytowego 50350, Londyn 
oficerów rezerwowych, którzy obeenie nie 
mają obowiązku stawienia się zgłosili się dobre- 
wolnie do służby czynnej prosząc, aby ich przy- 
dzielono do tych korpusów, którym wolno brać 


12040, Srebro —*—, Nepoleond'or 9'52'/,, Dukat cos 
wen. 5:63, 100 marek niemieckich 58-75. 

Berlin 3. marca godzina 56 miu. 4'. Rosyjskie 
banynoty 205:76%, Akcj:: kredytowe 53250, Lombardy 


60 A 3 ? - 233 —, Galicyjskie 126: -, Kolei Rumudskiej 62:50, A - 
stopnia, że schodzą z gór osobliwie od Czarno- | ©7* w .P czynny udział w krujach, które podniosły powsta- | strjackia barknnty 17040. Po zamknięcin giełdy: kr'ds- 
góry, i strzelają na statki austrjackie w zatoce D. 26. lutego odbyło się także w Petersburgu |nie. Liczba zgłoszeń jest tak wielką, że z powo- |towe —-, Lombardy — —. 


> pod Risano, a dnia 26. lutego napadli na koszary |Zgromadzenie komitetu panslawistycznego. W mo- 
żandarmskie w Lastnie koło Buduy. Zandarmerja | Wie Zagajującej p. Bestuszew-Rjumin ronił łzy nad 
odparła ich, poczem napastnicy schronili się do losem dymisjonowanego metropolity serbskiego, i 
+ poblizkiego gęstego lasu. Do Ledenie pod górę dość wyraźnie wskazał na Austrję, iż przeszkadza 

musiano wybudować umyślną drogę, ale jest ona | zjednoczeniu Słowian ; które ne „misją Rosji“ i 


f 


tak stromą i niebezpieczną, że z Rizano o mały | „musi przyjść do skutku.“ 


milkę muły potrzebują 7 godzin do przebycia i|mniał z pokłonem. 


częstospadają z niej w przepaście. Komitet panslawistyczny w Petersburgu liczy 

Narodni List ogłasza, że w Krywoszy na- tylko 146 członków, ale ma kapitału 227,756 rub. 
leży 21 miejscowości do powstania z ludnością Romanul donosi z Belgradu: Podnietienie 
3210 głów. Serbii do godności królestwa ma nastąpić w naj- 


Z Cetyni donoszą, że w jednej z ostatnich | bliższym czasie. 


potyczek w Hercegowinie został Kovaczewicz ra Z Sofji donosi Polit, Corr., że zamknięto tam 

niony, i znajduje się obeenie w szpitalu Niksi- | wszystkie szkoły , ponieważ profesorowie wraz z 

ckim na teryterjum czarnogórskiem. młodzieżą wypruwiali przed księciem demonstracje 
na rzecz wywołanego z kraju Zankowa. 


Cetynji i zwołał senat na naradę. Musiał wtedy|, , Stambulski Wakit omawiając powstanie w 
już wiedzieć o powodzeniach austrjackich w Za- Bośni i Hercegowinie, powiada między innemi : 

R cod. Europa przekonać się teraz może, że nieporządki 
pojawiające się dawniej w Bośnii i Hercogowinie 

nie wynikały z nieładu administracyjnego Turcji. 
Pansławizm Jest wspólnym nieprzyjacielem tak 
Austrji, jak i Turcji, a najlepszym środkiem na 
niego, jest zgodne postępowanie obu mocarstw. 
„Państwa mogą powstawać i niknąć, zmię-| Porozumienie między Anstrją a Turcją mogłoby 

_, miać granice swoje, ale narody istnieją, pozostają, łatwiej nastąpić i byłoby tem ściślejsze, gdy- 
dopóki same nie zwątpią o sobie — a tego jm|by Austrja zrzekła się opanowania Nowego Baza- 
czynić nia wolno. ru, a Turcji dopomogła do obsadzenia linji Bał- 
„I ta jest właśnie różnica między dziełem kanów, do czego ją traktat berliński upoważnia.|W or ms wnosi, co następuje: Izba ubolewa 


ludzkiem a boskiem, a odkąd Wy sami przyjęli- | Wt ZD RZECE PETZ Ez | AU prześlado waniem i gwałtami spełnianemi na 


Książę Czarnogórski powrócił d. 27. lutego do 


Mowa, którą w sejmie pruskim dnia 28. zm. 
powiedział p. Kantak w obronie przed zarzutami; 
(rosglera o agiiacjach polskich , jest pełna siły. 
Szan. mowca rzekł między innemi: 


ście zasadę narodowości, od chwili, w której pań-| 00077757 
= stwo niemieckie oparliście na zasadzie narodowości, 


nam, że na tej samej opieramy się podstawie, Przed 
1000 laty zaczęto ogniem i mieczem niszczyć na- 
= rodowości — dzisiaj już to nie uchodzi, dzisiaj 


dzi do celu. 


niewoino wam mieć tej smutnej odwagi zarzucania Tolorrany wtash „DZA POLSKIEGO, dobnych gwałtów ua przyszłość, czy to występu 


(D) Wiedeń 4. marca. W komisii cłowej o: mieniu p innemi mocarstwami. G lad st one 
> 7 i ( świadczył minister Pino, że nową taryfa dów twierdzi, że wystąpienie takie byłoby szkodliwe, 
walczy się bronią ducha — ale i to nie doprowa- | może tylko w całości wzięta 
nioną. Ma ona charakter kompromisu pomiędzy A > wypadków mają wstręt podobny, jak 
„Ciało możecie zabić. — Ducha zaiste nie za- |Austrją a Węgrami. Każda część jest tylko wtedy | poo pe gropo tawienia w tym razie  musisłyby 

bijacie. Pan minister zarzucił nam, że ci pano- |przywiązaną do szczegółów, jeżeli całość zostanie ||) vezstronne, ale ani dyplomatyczne, ani par- 
= wie, którzy występują jako reprezentanci „naro- |Dietkniętą. Zmiana szczegółów spowodowałaby no- 
_ du polskiego, nie złożyli jasnego i wyrażnego |We rokowania z Węgrami i mogłaby udaremnić bei TEKI dość , 
- oświadczenia , iż  zrzekają się odbudowania |całą ustawę. Węgrzy nie odnoszą zresztą, według |y; py mu zadość, za rzecz wystarczającą. 


) Skobielewie wspo- 


du najzupełniejszego pokrycia potrzeb w skutek 
stawienia się punktualnego powołanych, zgłasza- 
jących się ciągle dobrowolnie oficerów rezerwo- 
wych notują obeenie tylko i powołają ich dopiero 
w razie ewentualnej potrzeby. Ten duch ochoczy, 
jaki ożywia oficerów rezerwowych instytucji tej 
przynosi prawdziwy zaszczyt i zasługuje na zu- 
pełne uznanie. 

Londyn 3. marca. Brandlaugha wybrano 
w Nordhumpton ponownie. Opozycja postanowiła 
oprzeć się znowu wpuszczeniu go do lzby. Kró- 
lowa odebrała jeszcze wczoraj powinszowania tə- 
legraficzne cesarzowej austrjackiej, cesarza niemie- 
ekiego i wielkiej liczby dyplomatów. Dzienniki 
poranne wyrażają oburzenie swe na zamach, cie- 
sząc się, że przeminą? szczęśliwie. 

Londyn 3. marca. Koło dworca w Windso- 
rze znaleziono dziś przed południem kulę pistole- 
towa, którą wystrzelił wczoraj sprawca zamachu. 
Kula ta stożkowata ważąca '/ą uncji, podobna 
jest zupełnie do innych kul, jakie przy areszto- 
wanym znaleziono. Morderca strzelał dv królowej, 
oddalony o 80 metrów od powozu. Śledztwo wyka- 
zało, że człowiek ten najął dopiero niedawno dla 
siebie mieszkanie w Windsorze. 


„ Londyn 4. marca. W Izbie niższej oznaj- 
mił Harcourt wśród oklasków, że królo- 
wej podczas zamachu nic się nie stało, poczem 


Paryż 8'/, R*uta S "70. 


Telegramy zbożowe z dnia 3. marsa — 
W'edań: Peraniea 12: - do 1275 zł, żyto -——- du 
—— wł, jęczmień —— do —— zl, kux:rudza — — 
do —— zł.. owies — -= ño —— zł.; okowita pr. 10.000 
liter procent 834 do 3525 zł. — Budapeszt: 
Pszes:isa 100 klgr. (n, wiosnę) !2:15 do 12'18 zł., rzepak 
(aa Biurpień-wrzesień) 1834 zł — Berlin: Pszenica żółta 
(na kwigcień-maj) :20-— m, żyto —*— m,, spirytus locu 
16 40 m, olej rzepakowy 5560 m. — Szczecin: Puze- 
nica —'—, rzepik ——, - Paryż: mąki 159 kim 
62*— fr., olej rzepakowy 70 fr., spirytus —— fr. — 
Wrocław: Pszeniea —'—, żyto —*—, owies —'—, 
spirytus —'* --, kukorudza —*—, Kolonia: Pazanicą ——. 

Nafta. Wiedeń 4 marca: 151, do 16%, — 
Brema: 72%. do ——. Hamburg: 160, na luty 
T53, na siecpień-grudzień 8:20. Antweroja: ue luty 
18 Nowy-lork: Ya Filadelfja: 77), 


i 


Wykaz zmarłych od dn. 21. do 28. lutego: 
Czak Dawid, syn cyrulika, na zapalenie płuc, 6 m. 
Papier Rachela, dziecię sługi, na ospę, 4 m. Papa 
Tan, czeladnik piekarski, na gruźlicę, 31 l, Mołta- 
rzyńska Ewa, sługa na posocznicę, 16 I, Tydowski 
Władysław, uczeń z fabryki przędziwa, na ospę, 12 1. 
Zomer Gittel, dziecię malarza, na ospę, 1 m. Śzpet- 


Dra 3. marca 
Lwów, » Izby handlowej. 
I. Akcje za sztukę à 200 zł. 
Kolei gal. Karola Ludwika|297 .—|293 — 

„ Lwowsko-Cze*niow.jli 9 50166 — 
Boku Hipotecznego gał.[(805 —|298 —|Szląukia . . , 
,„„, Kredytowego gal|255 —|250 —tyryjskie . 

U. Listy zastawne na 100 zł. 
Tow. kred. gal. 59/ę 
” n 2) Pa 

1 r > Ba 0/6 1? 


l TU » AI FA 

być należycie oce. |J93t 0n przekonany, że tak car, jak i rząd rosyj- gy +) e, uje 7 
"n :3 2 LM prem, $ 
UI. Listy dłużne na 100 zł. 
Gal. zakł, kred. włośc. 6° 


Żydach rosyjskich i wyraża nadzieję, iż rząd 
znajdzie środki, aby powstrzymać ponowienie po- 


7 Węgierskie 
jąc sam w tym razie, czy też w  porozu- 


lamentarne. Northcote pochwala cel wniosku, 


b 

1» 7? n Pi 0) 
E à à dg51 ro! s Sri 

ale uważą zapewnienie rządu, iż według możno- „A a dia A | 


Bal. i Bok. 6'/, los, w 161. 


Siedmiogrodzkia —. 


[Bank dopozytowy . 


— 


mański Stanisław, syn dyrektora szkół ludowych, na 
zapalenie płac, 16 1. Paszko Magdalena, uboga, na 
zapalenie płuc, 78 1. Leber Ozjasz, krawiec, na cho- 
robę Brighta, 48 1. Kostecki Michał, służący, na pu- 


| chline wodną. 48 1. BiHński Szymon, służący, na ru- 


choty, 18 1. Jabłoński Antoini, były lokaj, na raka 
w żołądku, 42 l. Krajewska Felicja, córka wzędni- 


.|ka, na brak sił żywotnych, 14 dni. Horodyński Mi- 


chał, syn listonosza, na durzycę brzuszną, 11 1. Mu- 
drycka Bronisława, córka służącego, na ospę, ]8 m. 
Koman Gerchon, faktor, na suchoty płuc, 42 1. Jung 
Jan, wyrobnik, na zapalenie płac, 68 1. Ciencioł Ma- 
rja, córka wyrobnika, na suchoty płuc, 15 1. Krym- 
ski Wiktor, ukończony prawnik, na suchoty płuc, 26 1. 
Salamon Jan, właściciel realności, na uwiąd starczy, 
77 1. Kalinowski Karol, traktjernik, na gruźlicę płuc, 
58 1. Krisek Marja, sługa, na ospę, 24 l. Krzyża- 
nowska Paulina, wyrobnica, na wadę serca, 40 lat. 
Lippel Marja, żona woźnego, ną zapalenie płuc, 46 1. 
Srokowski Władysław, radca sądu krajowego, na su- 
choty płuc, 45 1. Wnezkowska Walerja, córka sługi, 
na ospę, 6'/, 1. Pastuszyn Józef, wyrobnik, na sn- 
choty płuc, 27 1. Rosenbusch Anna, właścicielka reo- 
alności, na raka, 72 l. Wojnowski Aleksander, syn 
rzeźnika, na błonicę, 14 m. Hiiss Abraham, właści- 
ciel realności, na uwiąd starczy, 73 1. Strzelbicka 
Zofja Sybila, córka sekretnrza magistratu, na zapa- 
lenie pluc, 18 m, Krywicka Józefa, córka wyrobni- 
ka na ospę, 4 1. Giironer Karolina, żona pozłotnika, 
na owrzodzenie kiszek, 6% 1. Jaszewski Karol, kon- 
duktor kolejowy, na zapalenie mózgn, 51 1. Bilińska 
Zofja, córka nauczycieła, na nieżyt oskrzeli, 9 m. 
Bodnar, Marja , uczennica 7ej klasy wydziąłowej, na 
gruźlicę płuc, 141. Leszczyńska Karolina, żona star, 
konduktora kolejowego, na gruźlicę płne, 45 1. 


Podziężowanie. 


Szlach :tnej młodzieży polskiej obu akademij lwo- 
wskich, która zajęła się urzgdzeniem nabożeństwa żałobne- 
go za duszę męża mego, św. p. jenerala Jeziorznskiego, 
składam aerdsczne podziękowanie. Przyjmijcie zacni Pa- 
nowie uznanie i podział Waszych nczuć patrjotycznych, 
do którego łączę wdzięczng pamięć. 

Natalja Jeziorańska , 
wdowa: 
D S ___ —_ OONOWNIA a maj 
Zwracamy uwagę na inserat 
p. Bystrzonowskiego. 


Z AN 


|-s1e;4; płacą 


ajułj109 — [108 50 
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Elżbiety . 


Ferdynan ża północna — —|i03 = 
101 50 
196 —|194 _|Gsl Marols Lud. 2. Em.| 99 50) 99 26 


i > SZ IV. Okligi ru 100 zł. Tow. eskomp. niż DLA AB ONE Fa 
Polski. zdania ministra, żadnych korzyści nadzwyczaj- Ril KAP PAŁ = oświadczenie Giadstona, poczęm paon irar galic, . 100 75| 99 —|Gal. Panku hipotecznego a CEET ia A 4 "TE 
| „Zapytuję królewskiego rządu, jakiem prawem |0)ch. Na wniosek Bauma postanowiła komisja ou iiag Wniosek. a włękciańsk, 60, 101 60|100 | | atol K Banka N n » M. n j101 50100 50 
wymaga takiego zrzeczenia się nadziei życzeń j| W Ciągu rozprawy szczegółowej przy pojedynczych Londyn 4. marca. Macdonell mianowa- | Fożyczki krsj. 1873 6%jąfi02 50|101 — Gnionkapóków mgr. Rudolfa . waż 8 LĄ 
idei swych poddanych? pozycjach taryfowych zasięgać zdania ekspertów. | ny T Pe w Ta T S A | aj Rankverein . olej 178 —|177 EA 
„Pytam was, pp. liberałowie, jakiem prawem R.) Wiedeń 4. . j i mi ae e Ru przestuchiwany przed sądem. POD y X ~ :29 25/128 75 
moglibyécie tego żądać, nie wyparlszy się równo- | złożona z panów Grocholaktogo, Mega, Rok cd: aan i ga porojnie, zapyiywak kilker | yyt holenderski 6 MaA Aima Fiame . Mie ay WED I 
| ży wszystkich zasad wolności i równości |wartha i Lienbachera uwiadomiła hr. Taafiego, 0 po A OM. S m i pił n cgpariki ; 5 E6 P Pi akcji 642 — m BOW JO M 
prawa zapudłej jednomyślnej uchwale czterech klubów i i j Me IB W a O PMP 3 alKolej Elżbiety . . . 207 25|206 7 
| „Pytam was, pp. konserwatyści, czy nie dzia- | prawicy een A S prawa wyborczego E e pie o y Te NE” a h » "góła Fondyy:anda #248] 2483 
~ lamy konserwatywnie i słusznie, żądając, aby prze- |na 5 guldenowców. Hr. Tuaffe nie oświadczył | do 10. marca "=" waw ik ” » . Papierowy rz ™ oj ; k 50 4 50 ea OE 
strzegano traktatów i słów królewskich. wręcz, czy rząd jest za tem, ale wrażenie rozmo- i 100 marek miecieckish 68 40] "  Koszycko-Oderbor, J141 251140 5 aie a jik Posl 980 
„Pytamy tu publicznie całego narodu niemie-| WY było takie, iżrząd nie będzie się sprzeciwiał. „Belgrad 4. marca. Z powodu zaciągniętej w siaal aat u Lwow.-Czern.-Jaskafl69 — |168 —|Funty sztorl. angiolsk.{"12 O| 12 — 
ekiego, czy zdolen jest pochwalić takie zachowanie bodczas obrad nad tym przedmiotem w Kole Rosji pozyczki w kwocie miliona dukatów , zara- may pe ` 7 s, a Lary tureckie słote |] 10 80| 10 78 
= się rzędu pruskiego wobec nas ? polskiem doskonałą mowę miał p. Hausner za |chował b. poseł serbski Protie wydatków| Wiedeń, 2. lutego. s T ża 2 7% WY Boca m tz: 


„Gdybyśmy nawet chcieli wyrzec takie wyra- | Projektem. 


z - aj j 2 w ; lował na co wydana z i e 
źne zrzeczenie sią — czyżbyście sami nie pogardzali Wiedcń 4, marca. Sędziowie powiatowi: Bogu 7 „ed „A, E 
nami — czyżbyście wy i rząd królewski dali i m0-|mił Nowotny w Nowymtargu i Michał Krzeczo- 


gli temu dać wiarę ?* 
Sejmowi pruskiemu przedłożył rząd projekt | jowego w Tarnowie. 


zaprowadzenia monopolu tytoniowego, z którego Zastępca proknratora w Krakowie, Henryk B 08 so- Teleg afowany kurs wiedeński. 
spodziewa się 165 milionów marek czystego do-|wski, miauowany prokuratorem w Wadowicach. 


chodu. 


Wiedeń 4. cą. 
| Policja paryska otrzymała d. 2. bm. wiado- a PW 
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MGOCSODOGZIODZOCDOJCSECOĘ 
Ei Odznaczenie !! 
| 5 Cztery wielkie medale zasługi i list pochssla; 


za środki hygjeniczno-kosmetyczne 
mianowici* ; 
Benzee, używa się do mycia twarzy, jest riuporównanym ćrodkiem Ùo 
konserwowania pięlmości, flakon #9 ot. 
Bal sm Ge Mecra zrany powsze boie | od *zieków wyyróhowany €- 
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zo 
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środek do ztchowania wdzięków £% do późnej starości, słoiczek na 
jednorazowe użycie 4 głr 

Pomada CH'NOWA, wyrabia się z prawdziwej królewnkiej kory chi- 
nowej i jest wy”ornym i wypróbowanym środkiem przeciw wypsda- 
niu włosów. — Wzmacnię cebulki włosowe, pobudza je do energi- 
czniejszego odżywiania s i wytwarzania porostu, 80 ct. 

Krem gliceryn=w - Doskonały ten środak używa vię do gojenia 
popgkanych rąk, skórę migkczy IE giaa 85 ot. 

Krem z balsamem J2 Meka, Przywraca twarzy przejrzyttość, 2 
daliketność i zapobiega tworzeniu eig zmarszczek i wągrów, twarz & 
odświeża, konsarwnja i czybi JĄ prawdziwie piękną, 1 zir. 

Krem piKdA*OWY, nżywa *%i@ Zamiast mydła, w tym mianowicie ©. 
rario, kiedy, skóra pęka lub łuszczy się. Krem owy nadaje akó- mam 
rza miękkość, alartyczność, s orať Znakomicie oozyszczą i wyqłedza 65 
skórę, 30 ot. 


Hrom roślinny: kols do wydelikatnienia i wybielenia rąk, usuwa 


OAREN: 


j skóry, 80 ct. A 

fk toajletoTY Jet bardzo dobrym Środkiem do ; 

Pi. — Osoby posiadajgce skórę delikatną i zdolną a a a 
pe £ i czerwienIeniA, Jak Tównież do wytwarzania Pryszezy, Rz 
i mągTÓW, mogą używać £tysiku tsglatowcgo Z bardzo dobrym ekut- 
kiem jako środka łagodnego i znakomicie v0zyśćCEAJĘCOgO skóre, 25 ct. 

Geid-OTeM, znany powszechnie Środek, służy do wyZładzenia i zrygą. 
likatnienia skóry na twarzy i rękach, bardzo dobrze jest po pmyciu 
się, DASTDATOWać twarz Fol-.-Femem a nastopnio "YErzeĆ buwałnę, 
przes 00 skóra staje się mrik i bardzo qojikatną, 2 1 60 ct, 


JAN IHNATOWICZ, 
1001 52 -0 3 magister farmacji i chemik sgdowY* 
Fabryka we Lwowie, — Filia w Krakowie, Sukiennice Nr. 20. 


lu vp. NP Sta- 
główne s*łady w aptekach w Tarnorciu PP. Jampygjewiota, W 
nisławowi? Senhara wl P.chaj-ch Ea xrkiówiszą, gy Pzjnyiy Dao 
| makiego, Y PrE"M ślę y p Wahl:ra, O7a2 DADYĆ mogą, we »ęrygtćóch 
p rwęr””rtdnych stleparh. 
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Oszarz zatwierdził wybór p. kredytowe 80825, Auglo-Austr. 12450, Akcje banku Czeski 
Teodora Baranowskiego na prezydenta, a Augn-| Union 123:—, Kolej Karola Lud. 295-57, Połudn. 189 25, | 57989 e o e + + + 
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0012 gS BEZAZ oN 


Obligi długu państwa. 
Banta papierowa . . 


30.000 dukatów. Postępowiec R aie z i e interpe- 


i A „ arebraa „ towarzystwa 
brzymie wydatki uznał rząd za dobre. „dwzłotatoś . ANS „ połudn. (Lombardy)|! 
Losy z r. 16b4 4'4 . Cisańs 2 
wskiw Kentach mianowani zostali radcami sądu kra- | NERETNGZEZENNNŁAGNIGKGIKOSJĘSNRO mok | » m 1860 4, 500 m 


4 Regulacji Dunaju 
» n Como-itenteń 


Wiedeń 4. marsa. godzina 10 min. 45. Akcj 
marca. godzina 10 min, 45. Akcje Obligi indemnizacyjne. 


B:kowińskie . 


Ear WYROK TT 


RW ERREP ET O AREE N 


gaga ganag 19-926 


z glową A. 
usuwa pod rancjg i bez 


dziny środek przeciwko £o- 


LEITE 


Rud. “nokr litarowi, którego dostać mo- SEP" pozostaje jaki PALES 

r : » s na w aptece w Inzerade| tylko WEI. FKirchengasse 2£i4,w Wiedniu. 
Magi stalowe zgłęb acze | MIWASANE, © wani p s ewa R 
5 -d Jo NESEG SIAADGP | i WPZSEA HDi a a 


tegoż najnowsze 1854 1—24 
patentoxane siewniki rzędowe 
dostarczają po cenach oryginalnych 


80, 1, 1:20, 150, 1:80, 2, 250. 


we Lwowie, przy ulicy Slowackiego l. 2. jErswa'y wiązan= 20, 20, 50, 60, £0, 90. 


Premiowe Wiedeńakie 


Ó 
Solitera Prosimy uprzejmie bzezyć! 


Handel akszmitów, towarów jedwabnych, wstążek I koronek 


niabszpieczeństwa zs. 1j go- A. Herm an S ky e 2 O 9 


Krawaty długie 20, 30, 50, 80, 1, 1-20, 1-50. 


75|166 25Kupouy ereb, ma 100f — — | — 
50/159 6 |Msrkiniem.za100mar | 58 85| 58 75 
50]304 —İRubla papierowe . 


Waresuwa 2. marca. 


5% Listy za.tawne mo 
50|114 50] we 1869 r. . . | 39 10| — — 


30|128 80 kużeujac9 —| — — 
e — [116 fih Listy tUidsopjr*| 86 75| — — 
—| 28 M grz [101 —| — — 

| 


Giermgrossa, przedtem 13:7 5 6 
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Magazyn Nowosci i Drobiazgowy 


I W. BYSTËZƏNOH SKIKE 


8, we Ls owie przy ulicy Gródeckej |. 22 CE 
4 (wyją zpi zastoycy G Gai czł £ Bakowiny) è 
A E EAS = E EET wd E AE E Lwów, ulica Halicka l. 18. 


poleca Świeże transporta najtaniej: 
Beg” Hafty saskie do bielizu . "Gg 


Krawaty szerokie najnowsze męskie po 604 Kołoierzyki damski gladkie, tuzin 280, 3, 


3:50, szt. 24, 25, 80. 
Kołnierzyki w gzrnitura-h haftowane po 89, 
et, 1, 120, 1:50, 1:80 2 d> 6 zr. 


CENE 
ze 
= 5 
NE. ; h 16 
= z a Szaliki mę:kia 50, 80, 1, 1:20, 1:50, 180 2.4 Eryzy w 100:tu Wzor OWA P x 
z d EKO i i : . 270 sz 15 20, 80, 40, BO, 60, 70. 6t) a9 7ir. I 
Ceny Ląpieli: ŁA = Ej is Kcłnierzykie poczwórne "A. 70 szt. 24 et Koka: iiaia i 60, 80, 1, 1-20, 150.2, 250. 
Wanna porcelatowa z tusze i bielizną 1 zir — et. fol: ME | Manszety poczwórnestuzin.*:60- paratoi ct. h ua DE Poar „1-20, „do. 4 zir. 
„ MRrMUTOWA 5 "HR T, 3 20, © Szelki ang. 50, 80, 1, 1-20, 1-40, 1-80, 2, 3-50 p „zoctiy saskie tuz. 4, 5p 6; T, 9. 10, Li. 
„,  cynkówa b aa e AN Jj > gie Chustki jedw¿bne na szyje 80, 1, 1°50. 2, 3, Padry „Welouin* Faij pudziko 1°80. 
„ metalowa » +  — zh 40 et |] os R OBRY ye | BŃ 3 u 3, R Prawdziwa woda kslońska double po 50, 1, 
Otwaria od 6. rano io 10. wieczór. =. zj 350 SN 1 , > „Ś» 3 180, 2, 250, 3, w tuziuach 20°/, owustu. 
Kapiele słodowe. żelazne, siarczane, mydlane, tudzież wydro- FI] © To | Wstążsi, Aksamitki, Koronki, Welony, Akse Satyny, Guzizi i wszelkie p'zybory do szy 
pPnirens:e cpoąda de n3 wiam funki desinrr7* się 2 uN = mity. “ug 1 haftu. 12 1-0 
kapiel Jo farns 16:4-70-0 5 i 
Do rbonsmexntu er 10 bapieli dodaje się dwa bilety wolne. Ë sk Koskewo sumówiena zomiejscowe wysels vdr tną pocztą. 
3 Kc u z WELON ANA 005 NZOW 07 BOITAAW 060917 10 GPPARYSZAS EŃ PEER S 220. 


A DZIENNIK POLSKI. 
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; ilości i óŁ _wartamiae” «iosckodliwy dì iew.nny juawdziwi: | Mazio- 
Poleca znany z taniości i doborowego towaru | gp T E TAT zc zb; IN zad si ek Zającyożnt TERI 
MAGAZYN DAMSKI 


Kamila Strzyżowskiego 


loutine,* działający szczęśliwie na jakóto: Eau de Lyss, Lait Antephe- 
we Lwowie, ulica Halicka l. 4. 


wę ypróbowane i nieomylne środ- 
w ki xamieniające się w je- 
dnej chwili na kolor czarny, bruns- 
tny lub biały, mianowicie: Eau de 
Cythere, Eau a? H bs Auguste, Ni- 
gretine, Or.seliue, Melavogene, Eas 
Derat, Lai de Noix, Ekstrakt i po- 
madę Aczą Muskiego.ż 


WY sio kolońską prawde wą, wo- 
do anaterynową proez»i i pa- 
sty do ocreyszozenia rębów, atrament 
do znaczenia bielizny, wodz i oety 
do mycia, parfumy francuskie i an- 
gielskie, sachetki, papierki wonne 
do kadzenis, olejki, fixatory, puszki 
do pudra. 


Wg KSU hygieniozne makesarowe w eleganckim słoiku w 4 za- 
i pachach, zaszczycone świadectwem urzędu lekarskiego, jako 
niezaweduy środek delikacąey i gojący skórę cierpiących na 
ostrość twarzy i rąk w takim stopniu, jaki przez użycie innych 
w ogóle mydeł toaletowych w handlsch znajdujących się nigdy 
osiągniętym być nie może. Pomadę do pielęgnowania i wzme- 
cnienia korzenia wlosów, do kędzierzawienia, tudzież do bezwa- 
runkowego porostu tychże. 


ó któ z t 3 liqua. Oriza-Laste, Eau Allemande, 
stoje kla 34 A p Ean de Prinoessee i inne. Pomadkę 
żość naturalną. Creme, Gold-Creaw| Poziomkową dla zachowania ust w 
i Mydło glycerynowe. stanie świeżości i utrzymania natu- 

ralnego ich rumieńca. 


a Laskawe zamiejscowe zamówienia wykonują cię jak nejspie:zniej i najakuratniej. 


1038 16 04 


ag Tylko wtedy praw- 
dziwa, jeżeli każda fla- 
szka opatrzona podpi- 
sem Molla i marką 
ochronną -P4 


Do wcierania na skuteczne leczenie gośćca, reumatyzmu, wszelkiego rodzaju 
rwania w członkach i porażenia, bolu w głowie, w uszach i zębów ; do układów na 
wszelkie uszkodzenia i rany, przeciw zapaleniom i wrzodom. Do użycia wewnętrz. 
nego zmięszana z wodą, przeciw raptownym nudnościom, wymiotom, kolce i dyarji, 

Flaszka z dokładnym przepisem użycia 80 ct. — Gtówny skład wysyłkowy u 


meg” Tylke wtedy praw- 
dziwy, jeżeli każda fla- 
szka opatrzona pedpi- 
sem Molla i marką 
ochronną. ga 


A. Moll aptekarza i c. k, nadw. dostawcy we Wiedniu, I. Tuchlauben, 9. 


Składy: we Lwowie: w apt. J. Beisers, i Zygm. Ruckera; w handlach F. W. Królikowskiego, W. Marszajkiewicza, K. Bałłabana, Sten. Markiewicza; 
w Brodach w apt. Liszki; w Buczaczu Joel R. Rapp; w Czerniowcach w apt. J. t olichowskiego ; w Glinianach w apt. A. Helma: w Jarosławin w apt. W. Rohmu, 
w apt. J, Wisłockiego; w Krakowie w apt. W. Retyka; w Pocwołoczyskach u G. Moraweętza; w Przemyśln w apt. Fran. Nahlika; w handlu F. Gaidetschki; 
w Rzeszowie J. Schaitter & Cmp.; w Serecie J. Dempniak ; w Stanisławowie w apt. S. Amirowicza; w Stryju D. Nussenblatt & Comp.; w Samborze w apt. R 
Marescha, J. Aleksiewicza; w Tarnopolu w apt. H. Kab*rego, Fr. Jamrogiewiosa i E, Frantza; w Tarnowie V. Müldner & Comp. W. Wielogórski i Fr. Leszy ński, 


jest maszyna do szycia w każdym razie najpilniejszą i najpożyteczniejszą pomoenieą, jeżeli jest 
prostą w zastosowaniu, trwałą 1 dla każdej roboty przydatną. Oryginalne Maszyny dn szycia 
Ningara Manufacturing Co, New Jork, są najlepsze i najcenniejsze dla każdego rodzaju 
roboty, jakoto do szycia bielizny, konfekcyj damskich, fabrykacje pleszezów, gorsetów i parasoli. 


Najlepiej przemawia za niemi fakt, iż zr. sprzedano ich więcej niż pół miljona sztuk. Orygi- ? P ży 
nalne Singera maszyny sprzedają s'ę pod aa gwaraneją DE niia, zadatku bez podwyż- w Zydaozowie w apt. M. Bardasra. na t nae a -Ę. > = =s = 
szenia ceny na tygodniowe spłaty po I gld., i udziela się gruntownej nauki, Aby zapobiedz po- e a uga k BRE ę ou z T Paw w ay "cis 
myłkom z maszynami pod nazwą Singera sprzedawanemi należy nważać, że oryginalne maszyny g ï n 

są zaopatrzone pełną firmą „The Singer Manufsctering Co. na łękn maszyny, a nadto 

mają markę firmową na górnej części stolca. Dla krawców, szewców, siodlarzy, kapeluszników, — z gA Ai. 


introligatorów, f+brykantów worków itp. są speejalne maszyny do szycia Singera Co. 


Tie Singera Manufacturing Company New-York. 
AOST sipi Halicki l. zę 


EET 


powiat Zbaraż (Galicja). 


Zmusiłeś Pan mnie do pułlicznego zapytania się 
sprawę, oduoszącą sę do mojej sumy na majątku RR... 
s'czegółami przed najwyższy trybunał publiki ? al. + » 

Pomnąc na wspóluą naszą naro. Owość i sąsiedzką przyjaźń Św. p. Ojców 
naszych nie chciałabym tę sp'awę zrobić głośną i dla tego chcę poprzestać na 
tych k.lau przyjac elskich uwagach: . 

Zac.ągnięty dług w roku strasznych k'ęsk dla Polaków t. i. 864'ym nazy. 
waliście Panowie, że swoim bratem dziś już nie żyjącym „Uługiem świętym F 
Cıyli teraz po śmierci św. p. mojego Ojca 1 dla tego, że żona Pańska cage 
może w uratowanym od zguby majątku pzbierając de facto z niego doch dy, 
przestał być ten dług dla Pana „ówiętym! ? | R 

Czy'i w owe czasy na Wołyniu każde 10)0 Rs. nie znaczyły w dzisiejszych 
stosunkach dziesięć razy tyle? Czyli św. p. mój ojciec pożyczał bratu Pańskiema 
pieniądze, zboże na nasienie i swoją osobistą pracą dla Jego pustych rozkoszy ; 
albo dla jakich własnych widoków materjaluych ? j| koś | 

li też powodował się mój ojciva li tylko poczuciem swojej narodowość >? 
1353 1—2] ratuj cd no aihe Trab deia jsze źródło dochodów Pańskich? Rachując 

Pańskie uczucia wdz-ycz.ośCi newst na guldeny anastrjackie, zawsze wypadnie 
Panu tego długu nie tylko nie iguorować, ale zaraz w tym roku zapłaci, cho- 
ciażby nawet bez procentów, które zostawiam Pańskiemu poczuciu słaszności, 
albo chęci przyczynienia się do składki na pomnik Mickiuwicza w Krakowie. 

Tym razem nie chcę wytaczać przyczyny dla tzego nie kto iuny, tylko Pan 
obowiązany jesteś ten dług zapiacić; zastun:, którą mię Pun zakrywa, że nie 
jesteś przyznanym dziedzicem majątku R... „de jure *| zasuaito jast przezrcozy- 
sta, wkróteo bowiem i ta forma znikoie, jeśli nie „będziemy bardzo głośno ze 
sD} korespondować, do cz:go Pan mnie zmu*za swojem + i sh ka 

rzypominam Pana, że inne jest prawo paragrafowe rządowe, a zupelnie 
inne a obywatela Polaka, osnute Ti tylko na X. Bożych przykazaniach, 
a kumeniowane wzniosłą nauką Chrystusa. 


Pana, czyli mam całą 
przedłożyć z wszelkiem! 
"015 5—0 


|4 SJEME] Komiwojażery, 

1 1 którzy się chrą zajmować rozprze- 
Mieszkanie dażą maszyn do szycia, i mogą się 
na świeżem powietrzu, złożone jeałkowicie oddać temu artykułowi, 
Prawdziwa tylko wtedy, jeżelifjz dwóch, trzech lub pięciu pokoi,przyjmują się zawsze pod korzy- 
na etyk'etach znajduje się marka fz werandą, kuchnią i piwnicą, jestjatnemi warunkami. Wymaganą jest 


ochronna. od 1. marca do wynajęcia, ulieajmała kaucja. Oferty.pod cyfrą A. P 
Gołębia 1. 9. 100 nale+y wnosić do administracji 


Wyciag |<NNNEMENEWENY ce oi. 
słodowy z ziół miodowych Ekonom 


I karmelki * ate 
: ) kawaler, posiadający chlubne re- 
L. H. Pietscha å Comp, (Wrocław), komendacje z lepszych gospodarstw, 

Do zp. £ R Biith a Cimp. Go znajdzie umieszczenie na oddziel- 
kici paywa Lod roka wy- PRE G 
orny paniki Oks ra Btod sowy g oszenia franco przyjmuje 
z ziół miodowrch (.Nie ka* Zarząd dóbr Kunąszów, poczta Boł- 

Toż samo wiunam Panu i to dodać, że pożyczka wekslowa u żyda nie ma- 


szlmi* ). Na ból gardła, piersi i żołą- 
dek działa mi on bardzo znak- BZOWCE, 1348 1—8 
micio eto. | | ama 
Zamek Johannesberg. l » R. pig HSW: i wdzięcznością, a +właszcz jeśli się nie jest w mo 
f st, czuoś 1 z honorem 1 wdzięcznością, 2 J j. 47 
Hi>nryk, ke. arcybiskup Wrocławski. B } L A | 18 ości baddati. jest to, żə tak powiem, grzechem pierworodnym rodu ludzkiego. 
Dług, zaś o który ja obzonie śmiem się upomnyć, jest zupełuie iunej ER dk 
a i innego charakteru |!!! JE 
kóramdulo y i uy WANY, dobry, Szytnia, 25. Stycznia 1882, 
płytą marmurową, chce kupić 
1 prosi O oferty 


x) Wyciągu flaszka 8) ct. 1 złr. 
50 ct. i 4 złr. Marmer paczka 
Marja se Steckich Zakrzewska. 
Fruncissek Zach 
w Ropczycach. 


p .. a . 
p~ z 
aiai n 2 


11, 


ga o e E 
U Gejólekti.Strent$eitea 
von 
Med. Dr. Bisens, 
SRitalich ber med. Baculiat. 
Wis, Btadt, Gonzazzgacnę Y 
$ Hm) Werden pie 
fdctnbęr au$eillaren JAKE sex gó 
tówi Gier Tianucskref gefeit. 
rdinafieu tiglią vom pah Nr 
SPE YA 
Dr, Bisons wic rur die aa 


nung gum am. NnioerfttAtbe 
s b. acńgrylfnit, pan Profenog 
mn aa AAAA a 


2: i 40 ct. 6 3—0 3 

*) Dostać można ekstraktu flaszkę 
po :łr. 2, 1350 i 80 cnt. Karmelków 
torbaczkę po ;0 i 25 cnt. We Lwowie 
n Zyym Ruckora apt. pod „Srebruym 
O:łem“, w Brzesku u W. Jawoscheka 
apt. w Borszczowie u M. Niemcze- 
wskiego apt., w Dobromila u A. Gro- 
towskiego, w Grybowie n Talszyckiego 
apt. w Jaśle u R. Palcha apt., w Kań- 
czule u R. Hegera apt., w Mostach 
Wielkich u Ignacego Żolińskiego apt., 


1251 1—2 


Dnia 1. marca, we środę 


zgubiony został złot; dukat 


z wizerunkiem Matki Boskiej, 


adzo ny 


Maszyny do szycia 


gwarancja 5 lat raty tygodniowe 1 złr. lub podług 
umowy. 


w Rrezdule u Ki. Kornbergera apt., Ktoby mi go odniósł. ulicą Ko- p 
w Skawinie u Karola Mayera apt. "e 1. 10. > i > y 

w Wojciłowie u E. Stiebera apt., w u- M jack 197 132° ie 1. 18 1 piętro, otrzymałby |. s 
rawnie u J, W. Tomaszewskiego apt., poleca | Zár. wynagrodzenia. 1350 1—8 

w Zydaczowie o M. Bardasza apt., ¥ ( Í 

w TEESPolu u a Janani za apt, SS erb^! 

w Skala u Eugeniusza Wysoczań- 

ski- go apt LJ ch kilo nawet w zastarzalych cierpieniach 


EE | po MA jest Henryka Blocha 
Tanio do sprzedania m2 BĘ 2 Boią rio KRZ * 


BILARD karambolowy t marmo- 
wą płytą, bardzo mało używany, za 
cenę złr. 250z kijami i kręgielkami. 
Maryna do lodów mniejsza 
za złr. 60, różnej wielk ościokrągłe 
i graniaste Mtoły nanrmurow” 


mówiąca dobrze po niemiećku, pra- 
goie udać sę za mieraem ""ynsgro- 
„Ach i w kse 7 Z bogatą l LWOWA 1 całej GALICJI głó- 
z|daraą, Mliższa wiad”mość w admini-|*ny skład Eteru gośćcowege u aptekgrza 
po cene złr. 15, złr. 18, złr. 25 » w: K Henryka Blaimenfeld A 

i złr. 30, ładny Bufecia z mar- TETE SEAE wyo E: zły” we iwan, źkęd R a pà 
murową płytą za cenę:łr. GO, dwie|meesmmmmummammmum s mwena Z prowincji odwrfotuą pocztą 

1831 


ładne wzafni z lustrami po złr. 20, | | EUROFER załstwia się. 1—0 
a 


duży »tela x cukierni zy za złr, 
©. k. nadworny 


6), gz chownice, Kkrrulsze i 
optyk i mechanik 


różne przybory cukiernicze, jakoteż 
we Lwowie. 


znaczny zapas różnych Xonfitur i 
konserwów do lodów. Bliższa wią 

ulica Karoja Ludwika 1. 9, 
vóg ulicy Gykstuskicj, 


. 
a. 


Áo gu wru tleltmwu owes oI 


*BOZSJIÓZSQEZ BIE JOTLACPRISEA Pad 


"UDEY|QĄ Z ŁU EUAZSEW EpZEĄ 


6x3 
wyjopelimz 0zskcnh N 


m wszystkie części stalowe. S3 


4 nanai M:szyny 8 ngera z f»bsyxi glasgowskiej, które tak szumnie sprzedawane 
są za oryginalna amerykańskie z New-Yo"ku, przyjmuję 
do przarobienia na Singera poprawne za oplatą 15 złr. 


poleca 1016 19 —0 


JÓZEF IWANIOKI, 


mechanik i specjalista w Hotelu Zorża wa Lwowie. 


1004 domość w handlu 7 0 


ST. MARKIEWICZA 


| we Lwowis, w Rynku |. 42. 
| FaTala a ala "Lara a a TOT 


swój bogato zaopatrzony i największy R 
$ Epidavniej istniejące PA s A e s) nsn || )LlOdość i piękność / AŚ 
Biuro umieszczeń z różnorodnemi szkłami od 1 złr. przez H e 

maguari wyte: EUCHRONIN- arene 


X ornetki ręczne w Oprawio rogowej, 
azyldkretowej, srebrnej, złotej nE 
perłowej macigy i kości włoniowej, 

ILornety tertralno ed 8 złr. i wyłej. 

idinokle wojskowe od 16 zir. i wyżej. 

Dalekowidze od 2 złr. i wyżej. 

Teleskopy, perspekt myśliwskie. 
ikroakopy. lapy, szkła do czytania, 
kompaay, bazo 

Birometry metalewe (Aueroidy) od 
6 mr. i wyżej. 

Termometry rozmajta od 80 ot. i wyż. 

Alkoholometry po złr. 2:50. 560 i ð. 

Sacharometry po sir 2%0 i 84/50. 

Aroometry i manometry do kotłów 
parowych. 

Taémy miernicze, wagi wodne, piony, 
rajscajgi, calówki (Zólstócke), łań- 
c<uchy miernicze. 

Aparaty rotacyjne, maszyny do ele- 
ktryzo wania, pudła sierweskopowe i 


¿ Justyny Jędrzejewskiej ; 
w Krakowie 4 
© przy uliey Brackiej Nr. 5, ) 
(x mając rozliczne stosuuki w kraju y 
iza granicą, zajmuje się umiesz- i 
czani»m guwernerów, guwernantek 4 
(4 : bon narodowości polskiej, francu- p 
skiej, augielskiej i niemieckiej. £ 
| 4 giy (Listy przyjmują się opłaconej. # 
1183 4—0 
zał Ryś RA RER RPO WR RR 


Pociąg do pijaństwa 
może być wyleczonym 
ta wiadzą lub bes wiedzy pijaka za po- 


mu'a w niszliczonych wypadkach uzna 
nego środką 


Proszek damski 


Gniene de la peau naturelle 
(Hygienisches Gesichtspoudre) 
Dra Klugera i Dra Strasky'ego. 
Heiiigen Geist-Apotheke, 

Wien, l, Operngasze 1G. 
„Kusport do Paryża“ 
Biały, różany i blond (oreoi). 
Cena wielkiego pudełka 
,  Pudr ten uznany przez damy w Wie- 
dma i Faryżu za znakomity, używa się 
jug od lat wielu, i nadaje płci powierz- 
chowność delikatną, naturalną i mło- 

Uzieńczą 


„Aj Najwiekszy 


z2 


MAGAZYN OBUWIA Q$ 


męskiego i damskiego 


i obrazy, metronomy. - t r traj 
ANTIMETTYS TIKON |tz ana o wz [faor 4 Fomei vilas ao Rej = WAŁ KZ 
ziWl . — 


wię Ah i i 
SF Naprawy we wspomnuian 
artykułach z myje się 3 Ollioza jak 
najtaniej. 1618 88 -0 

MW Zamówienia : prowinoji u- 
skutecznia się za Ary « dk 
pocztą. Każdy osobiście kupion s 
sprowadzony przedmiot odmienić mo- 
kna jeśli nie odpowiedni w ciągu dni 14. 

J. WNeuhdfer, 
c. k, nadworny optyk i mechanik we 
Lwowie, uliosa Karola Ludwika 1. P, 
róg ulicy Sykatuskiej. 


Eliksir przeciw pociągowi de 
pijaństwa. 

Użycie takowego sprawia obray= 
dzvnie i wst.ęć przeciw zbytniemu 
naj janiu się spirytusów, naprawia apetyt 
i przywraca tym sposobem nieazczęśli 
go rodzinie i swemu powołaniu. 
szuzegóły w opisie użycie. 1027 83—? 

Cona flaszki a przepisem 
Mtyn m”. LGG Jedynie prawdziwe 
do -abycia za zaliczkę zł przez: j 
aptekę „sir ungarischen Kreneg“ 
w ikomrzurk (w górnych Węgrzech), 
we Lwowie u Zyg. Ruckers. | 


wiedeń, Heiligengeist-A potheke, 
Operngasse, Central-Depot wszyst- 
kich leków aleopatycznych i ho- 
meopatycznych, tudzież specjalności 
medyc:Nno-tarmaceutycznych fran- 
euskich, wód do ust, proszków ji 
past na zęby, naturalnych wód 
mineralnych, pasfumeryj, pomad 
itp. po równyen cenach, jak wszę- 
dzie, Rozgyłka odwrotną pocztą. 


SZYMONA AMALOWICZA 


we Lwowie, Rynek l. 9, kamienica Arcybiskupla 


odszczególniony na wystawach krajowych, zaś w roku 1880 ua wystawie Cieszyńskiej 


wielkim medaleim srebrnym, 
jękując za dotychczas oxazywana inu wzglęiy Obywatelstwa krajowego 
Ike Klio wyn, żywią ' przezonanie, iż wyroby jego pracowni w obec 
najwybre tniejszego gustu. pod wzgię iem slegancji uzyskać muszą uznanie, a to 
tembardziej, ileże są wykonane sumiennie i z najdoborowszego materjału, trwałego, 
z usjgustawniejszą elegancją peryzką, a pregoież po cenach Z EŃ 
kowanych. : 12 — 


| 


s 


ow "Ig use" " R 
wzm mm sasiad adi M a A M kk s 


- Dam * 
ce e EE r. 


Wydawca i redaktor 


3 zem wk Nm ian 444 i) 
om Tm s mm dlo NWA) E 


odpowiedzialny : Jósaf Lazkowaioki. 


szy 


s 
3 


Walne zeromadzenie 


aae e | "EM 


DR | „ie t* kani „Dsien ika Polskiego, * 


Pomimo podwyższonego cła! 
O ile starczyć będzie znaczny zapas 
poleca 


Handel KAROLA BAŁŁABANA we Lwowie 


bez podwyższenia ceny 1003 2—? 


HMierbaty Chińske-rosyjskiej 


w nzjlepszym gatunku i wyśmienitym smaku. 


Ją kil. Congo cesarskiej 2:—|V4 kil. Fig wiankowych . | —'24 
so» _Namilijneje Ap —|» p» Dakteli do pieczywa . —'36 
u „ Melaug d! Moscsn 4—|., ,, Dakteli Marokańskich . —'90 
s s Empiri ,*, h y 5:—|„» +, Cykaty francuskiej 2'-— 
» » Proszku herbacianego 1:40| „ „, Skorek pom, cukr, 1:€0 
w » Wysiewek z naj. berb. . 1801 deka Wanilji . . . . —'90 
n »„ Ciast angiel. do herbaty 120|! kil, Czekolady Jordana — 90 
u » Migdałów słodkich — 785; » „ Sucharda (Szwajc.) 1:30 
» »„ BRe.dzynków bez pestek . —'386|,, s Wiedeńskiej z capkiem . —'80 
ES „ dużych Eleme , —'26 Masztardy francuskie, angielskie 
A „ dużych ozarnych — 32| 1 kremskie. 
w n Fig eałtańskich . . . — 72Oliwa w najlepsz gatunka z Nicei. 
Wszelkie korzenia najtani»j, dslej: Sosy angielskie, Likwory 
Amsterdamskie, Rozolisy z fabryki JE. hr. Potockiego 1 br  Drohu- 


jewskoego. WINA naturalne węgierskie, austriackie, francuskie, hiszpań- 
skie, Champany z Eperney po najniższych cenaeh. 


xa 
KŻ, 


LN; 


Materje na suknie 


tylko z dobrej, trwałej wełny, dla osoby średniege wzrostu 3 
centymetrów na ieden ubiór z dobrej wełny po 


496 a. w., na jeden abiór z lepszej wełoy po 

n 744 „ na jeden abiór z wyborowej wełny po 

a im Trel feden ubiór z całkiem wybornej wełny po 
Ies 

+ 39 


Pledy p'dróżne za sztokę po złr. 4,5, 8 do złr. 12. Któreby 
nie podobały, przyjmują sig uapowrót za zwrotem portorjnm. Wyborna 
ubiory, materja na spodnie, surduty, palta, płaszcze od deszezu, tyfol, baję, 
sukna komiśne, oheviut tricot, peruwien, dożking, materje wełniane, sukua 
bilarowe itp. poleca 


Joh. Sckarowsky; 


£kTad fabryczny w Bernie. 


Próbki franko. Karty z próbkami dla krawców nie frankówane. Panów 
kraweów zwraca się uw:pę na obfity wybór i na ceny nadzwyczaj tanie. 
Ponieweż wielu pp. odbiorców w zaufaniu zamawia u mnie materje, n'e 
widząa próbek, przeto zamówiony w ten sposób towar przy muję na powrót, 
gdyby się nie podobał. Próbki czarnego peruwienu i doskinga uie mogą być 
przesyłere, poniewnś ramówienie jest rzeczą zaufania. 


metry 10 | 


Kor*srondencja przy.mują się w językn niemieckim, węgierekim, cze- 
skim, polskim, francuskim i włoskim. 1338 2—24 


OREW Eo zwei YW | - 
W niedzielę dnia 12. marca 1882 r., 


odbędzie się o godzinie 3ciej po południu, 
w Sali Ratuszo sej, 


XIV. zwyczajne 


Towarzystwa Zaliczkowega we Lwowie, 
stowarzyszenia zarejestrowanego z nieogr. poręką. 


Porządek dzienny : 

1. Sprawozdanie dyrekcji z czynności za rok 1881. Rofe- 
rent Wacław Dąbrówski. z» 

2. Sprawozdanie komisji rewizyjnej i wniosek o udzielenie 
dyrekcji absolutorjnm 2 czynności i rachunków za czas od 
1. stycznia do 81. grudnia 1881 ($. 76 statutu). Referent dr. 
Bernard Goldmann 

8. Wniosek komisji kontrolującej w sprawie rozdziału czy» 
stego zysku z roku 1881 ($. 77 statutu). Referent dr. Wiktor 
Zbyszowski. 

4. Zatwierdzenie wyboru jednego dyrektora ($. 4 i 48 
statutu). Referent dr. Karol Maly. 

5. Wybór uzupełniający jednego ezłonka Rady zawiadow- 
czej w miejsce p. Tadeusza Romanowicza, który z powodu % 
wyjazdu ze Lwowa z Rady ustąpił (8. 25 statutu). | 

6. Wybór 7 ezłonków Rady Zawiadowczej w miejsce pp. 
prof, dr. Czyżewicza Adama, Fechtera Michała, Jaśkiewicza 
Kajetana, dr. Łubińskiego Ludwika, Piepesa Jakóba, dr. Schat- 
tauera Antoniego i dr. Zbyszewskiego Wiktora, którzy w myśl 
8. 24. staiutu ustępują. 

7. Wybór komisji rewizyjnej na rok 1882, w myśl ($. 48, 
ustęp i statutu). 

We Lwowie dnia 14. lutego 1882. 

Rada Zawiadowcza Towarzystwa Zaliczkowego we 
Lwowie, stowarzyszenia zarejestrowanego z nieogra- 
niczoną poręką. 

Zastępca prezesa : Sekretarz": 
„Franciszek Zima. Dr. Tadeusz Skałkowski. 


Zamknięcie rachunków za rok 1881 wyłożone jest do 
przejrzenia członkom w biurze Towarzystwa, plac Marjacki, 
1. Y, I. piętro. 

Jedenaste roczne sprawozdanie Towarzystwa otrzymać 
mogą członkowie również w biurze Towarzystwa. — Wstęp na 
salę dozwolony tylko członkom za okazaniem książeczek udziel- 
nych. Galerje otwarte dla publiczności. 1352 1—8 
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pod zarsądem Leana Zubalowiona, 


